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- Niemiecki minister spraw. zagranicznych— 
Bimons — oświadczył przed paru dniami, że 
Polska powinna być pomostem między Niem- 
pami a Rosją, nie zaś barjerą (przeszkodą) 
Między temi obu państwami, 

* Tak samo bolszewicy, mówiąc o możliwo- 
Mi zawarcia pokoju z Polską, podkreślają, iż 
kunąć musi przeszkoda w postaci Polski, tamu- 

; a Rosji drogę na Zachód. 

SĄ Zarówno jedni, jak drudzy godzą się na 
uiepódległość Polski, choć trudno ukryć, iż 
óle Pra nie mieć z nią do czynienia. Ale sko- 
m niepodległość Polski jest faktem prawnie 
vez świat cały ffłnanym, żądaniem Niemiec, 
RA i kogo pO, Tode aie 


Niemcami i OGG jeszcze teoretycznie te- 
sy Wilsona, kontury, Polalni zarysowywały się 
w. formie państwa, mającego powstać z połą- 
czenia trzech zaborów, państwa zdolnego do 
samodzielnego bytu ekonomicznego, państwa, 
którego racja bytu i niepodległości opiera się 
ma fakcie istnienia 25-miljonowego przeszło 
marodu polskiego i nieprzepartej chęci tegoż 
poi do życia, wolności 1 kmiregośca Hs 

E Ale gdy doszło do rokowań pokojowych 

W Paryżu i gdy Ententa krok za krokiem za- 
cagla wycofywać się z programu wilsonowskie- 
gó, zaczęto traktować Polskę nie jako coś 
samodzielnego, nie jako wielkość samą w so- 
bie, nie jako samoistną jednostkę państwową, 
lecz jako twór, którego istnienie i racja bytu 
uzależniona jest od potrzeb i interesów „wył 


sów i potrzeb Ententy, A ponieważ Polska 
położona jest geograticznie między Rosją a 
Niemcami, t. j. państwami, z których jedno na- 
leżało ukarać i osłabić, a drugie nie było przez 
Entente uznane, więc przyznano Polsce rolę 
barjery w stosunku do Niemiec į rolę misjo- 
nanki kulturalnej w stosuńku do Rosji. Pol- 
ska miała być klinem wbitym między Niemcy 
a Rosję, zaporą uniemożliwiającą Niemcom 
rczszerzenie się na Wschód, a bolszewikom 
i pa Zachód. 

* Makie traktowanie Polski, jako odtrutki 
niemiecko - bolszewickiej, znalazło, na nie- 
szczęście, gorliwego orędownika w politykach 
Komitetu: Narodowego. Nie walczono tam o 
Polskę i o jej prawa, lecz kruszono kopje o 
imtewesy Enlenty, nie będące W preoer z 
wieresami Polski, 

* Polityka taka nie mogła być obliczona ma 
śdłuższą metę. Po zawarciu pokoju z Niem- 
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cami stosunek poszczególnych państw Enten- 
ty do Niemiec zmienił się, a przez to samo 
stosunek do Polski, jako „barjery” * Niemiec. 
Jeszcze bardziej zbankrutowała ta polityka, 
gdy Rosja sowiecka, mimo wysiłków kontrnewo- 
lucji rosyjskiej i Ententy, nietylko nie sczezła, 
lecz jeszcze wzmocniła się i zmusiła Ententę 
do rokowań z sobą. 

Obecnie w związku -z ostatniemi wypadka- 
mi znowu słyszeć się dają glosy o przezna- 
czeniu Polski. I znowu, jakby nic nie zaszło, 
jakby i dziś jeszcze przesiadywał w Paryżu 
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Komitet Narodowy z Dmowskim i Paderew- | 
skim, prasa endecka rozpaczliwym głosem | 


bankruta woła: Polska musi być barjerą! W 
stosunku do Niemiea, oczywiście. Albowiem 
endecje=ludzi się, (albo i nie), że ‘Ententa te 


| same żywi względem Niemiec uczucia, 0 po- 


litycy, Komitetu Narodowego. Ale proszę prze- 


'czytaś wynurzenia najwybitniejszego endeka 


angielskiego, ministra Churchilla: „Upadek 
Polski i jej wcielenie do systemu  bolszewiz- 
mu rosyjskiego zniszczy bazjerę, od której ty- 
łe zależy i doprowadzi do natychmiastowego i 
KGK zelknięcia się Rosji z Niemca- 


pge aia w razię dojścia do tego nie- 
szczęścia, stanęłyby przed koniecznością doko- 
nania straszliwego wyboru... 

, Mogłyby one albo pogrążyć się m chaos 
bdlszewicki, albo też założyć drogę barbarzyń- 
stwu rewolucyjnemu siłą męstwa i enoty, two- 
mae tamę w oelu powstrzymania fali czerwo- 
nej, przychodzącej ze wschodu i ratować w ten 
sposób interesy własne, jak też interesy swych 
głównych przeciwników Zachodu. Gdyby, 
Niemcy okazały się zdolne oddać podobną u- 
sługę bez zamiarów ukrytych, uezyniłyby krok 
olbrzymi na drodze do swego Odkupienia, a 
to zaprowadziłoby z ezaaem do tego, że Niem- 
cy zajęłyby należne im wysokie miejsce w ra- 
dzio ludów chrześcijańskich i ułatwiłoby współ- 
działanie zasadnicze Anglji i Francji z Niem- 
cami, od którego zależy zbawienie Europy“. 

Oto jasne i miedwuznaczne oświadczenie 
angielskiego wroga bolszewizmu! Komenta- 
rze są zbyteczne. Tak jak rozumuje dbający 
o interesy burżuacji angielskiej Churchill, tak 
samo, gdyby chwila wybiła, przemówiłby Mil- 
Zemściła się srodze. polityka, upatrująca 
w Polsce przyczepkę do Ententy i wmawiają- 
ca w Entente, że Polska jest służką Ententy i 
dobrowolną wykonawczynią jej rozkazów. 

Dostaliśmy nagrodę w postaci  plebiscy- 
tów, w postaci okradzenia nas ze Śląska Cie- 
szyńskiego, w postaci zachęceń i nakazów do 
pochodów przeciwbolszewickich w Rosji. 

Dziś, gdy ważą się losy Polski, trzeba za- 
wołać na cały świat: Polska mie chce być ani 
barjerą, ani pomostem; Polska chce żyć ży- 
ciem narodów. niepodległych w. tym samym 
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stopniu, co inne narody; Polska nie chce być 
narzędziem, służącem Eutencie do wyrówna- 
mia jej rachunków politycznych i gospodar- 
czych z Niemcami, Rosją, Czechami; byt Pol- 
ski i jej niepodległość nie mogą być uzależ- 
niane od zmiennych konjunktur politycznych 
między. Zachodem a Wschodem; Polska prag- 


Precz z alkoholem! 


Artykuł ten został napisany 
jeszcze przed wydaniem rozporządze- 
nia o zakazie spredaży mapojów 
wyskokowych. Zachowuje on jednak 
całkowicie swoje znaczenie, jako wy- 
jaśnienie konieczności i trafności te- 
go. rozporządzenia. 


Przed kilku dniami byli u mas robotnicy i 


ownik 
był na wiecu włościańskim na prowiacji i 
tkał się z podobnem życzeniem. każ 

Zakaz alkoholu siaje się a ARA K 
pinji mas. I trzeba, aby stał się — ciałem. 

Demokracje Zachodu od tego zakazu nog- 

poczynały wojnę. Francja zdobyła się na wy- 
wugowanie absynmiu; usunęłą wszystkie fonmy 
alkoholu na długie lata wojny z kawiarń i me- 
stauracji, pozostawiając tyłko wino, lekikię, 
młode wino. Anglija zniosła picie „whisky“. 

Rosja, Niemcy, Austrja, Stany Zjednoczone — 
uczyniły to samo. Był taki moment, kiedy zda- 
walo się, że pragnienia i marzenia bojowni- 
ków w walce z alkoholem urzeczywistnia się. 
Karty całe, długie karty, zapisane nazwami 
mistermemi wúdek i likierów zmiknęły z ka- 
wiarń i restauracji świata. Dłużyły się mosy 
garsonów i gospodarzy, lekki i wesoły zamobek 
niotnił się prędzej, niż kamfora. Pocieszono 
ich prędko: front zagarnął ich wielką, nieskoń- 
czoną siecią swoją. Nie zawsze słuchano zaila- 
ZÓW. Zwierzę w człowieku, nałogi, Przyzwycza- 
jenia silniejsze są od nakazów woli, sumienia, 
władz państwowych. Byli ludzie, co pić nie 
przestawali. Były jadłodajnie, w których poda- 
wano alkohol w filiżanikach, niby kawę czarną. 
Taka czarna kawa kosztowała wiele: za oszu- 
stwo trzeba płacić, ryzyko jest wielkie — kary 
pieniężne i miesiące więzienia musza być suto 
opłacone. Zdawało się tu i owdzie, że krnąbrny 
szynkarz wędrował do więzienia i że zamykano 
mu jego warsztat trucicielski. Ale wogóle za- 
sada niespożywania alkoholu przyjęła się na 
świecie. Żołnierz nie pił i oficer nie dawat złe- 
go przykłądu. 

Szlachetna instytucja Y. M. O. A. zakłada- 
ła wszędzie swoje garkuchnie, kantyny, herba- 
cianie, Błogosławiona to była działalność. 
Żułnierzowi) zziębniętemu, zmęczonemu, znę- 
kanemu trzeba ciepłego napoju i gorącej stra- 
wy. Gdzie niema nie na postoju, ani gorącej 
wody, ani herbaty, ani kawy, ani zupy, ani 
chleba — cóż ma począć? Wiedy wódka wyda- 
je mu się błogosławieńsiwem. Od czegoż je- 
dnak Czerwony Krzyż i Biały Krzyż i też nie- 
zliczone organizacje, które wciąż datki zbie- 
rają na ulicach Warszawy, madko tylko spo- 
wiadając się przed opinja publiczną, jaki uży- 
tek z pieniędzy zebranych czynią? Spotykałiś- 
my w Warszawie ha jesieni r. z. przedstawi- 
cieli Y. M. ©. A. Ci Amerykanie, zbrojni w 
olbrzymie doświadczenie, zdobyte na frontach 
zachodnich w ciągu tyju już tet wojny, ówłato- 
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nie pokoju Jat cznego, nie lurzywdzącego 
nikogo, ami jej samej, ani jej sąsiadów, poko- 


ju, uwzględniającego w całej pełni prawo o 
życia i do rozwoju państw, leżących między Ą 
Polską a Rosją; Polska chce żyć w przyjaźni 2a 
| ze wszystkiemi narodami świata! Sa 
J..M. B. 3 
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wej, pełni zapału i wytrwałości nie tylko po p 
miastach zakladają domy oficerów i żołnierzy. 


Organizują przecie wszędzie garkuchnię i kan- 
hyay. ' Alkoholu nie tolerują. Trzeba im po- p 
móc, dać najdalej idące swobody: miech zy 
mig, miech ratują nam żołnierzy od głodu to. 555 
alkoholuł ice SZEJ > 


iscan, skarżą się, że na 
etcpach, na stacjach kolei żelaznych — nie- 
ma ani kantyn, ani bufetów. 


ieczych strojach 
na front do ciężkiej sepiialnej służby? 
nie czas pomyśleć 1 o strawie dla żołuiera % 
spoza padne zazna em ei 
towarzysz 
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dają, aby. je wykonywał, muszą go 
tylko—piękną literaturą, mitem i wózięcznem 
„spojrzeniem, które spotyka, gdy kroczy w 
regu ulicami wielkiego miasta. s 
| EMD" ię 


Wolamy: precz z alkoholem! i slusznie, AL 7 
kohol powinien zniknąć z garkuchni Wanawe, 
skiej trzeciego, drugiego i pierwszego rzęduć. k 
Nie powinno go być ani na Powiślu ani ne 
Krakowskiem, ani na Marszałkowskiej, Zac | 
mijmy Od restauracji pierwszego rzędu! Od 
jutra nie będzie alkoholu w restauracji Hotele © d 
Europejskiego, ani w Empire, ani w Angiel 
skim, ani w Brühlowskim. Nieprawdaż? Ko- 
operatywy garsonów i umitrowamy właściciel 
najpierwszego rzędu podtonacji dadzą A 
przykład pozostałym. `- 
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5 A 
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Alkohol jest trucizną, mówią lekarze 1 
moraliści. [Istnieje cała literatura książek i 
broszur w tym przedmiocie napisanych. Ma- 
my przecież i swój rodzimy much antialkoho- 
liczny. Przed kilku miesiącami odbywał on 

| w Warszawie roki swoję. Gdzież są ci dzia- 
lacze i te złotouste działaczki, które nam wska- 
zywały niebezpieczeńsiwo alkoholu dla ciała 
i dla ducha Polaka! Nie widać ich poczynań, 
mie widać ich pracy. Kiedyż była bardziej 
potrzebna niż w tej chwili. Niech staną wo- 
- bec pijących, niech przemówią do ich sumie- 
nia, Niejeden odrzuci precz kieliszek i sta- 
nie w jednym z nimi szeregu. Najpiękniejsze 
to pole dla ich zabiegów. Mniej może efek- 

- towne niż zjazdy, komisje, referaty i ryj 

ma kongresach międzynarodowych, ale za 
- bardziej realne i jedynie poważne. 
ty przeciwko alkoholowi ludzkość zna na pa- 
- mizé od lat pięćdziesięciu, ale pić nie przesta- 
je Teraz moment, aby apostołki wstrzemię- 
źliwości wykazały w praktyce życia, że ib 
wiara jest — czynem. 

Przyjaciół idących na front żegnamy liba- 

_ ejemil Mówimy im wszystko co w sercu ma- 
_ "my najlepszego, bełkocąc. Czyż nie lepiej 


E3 
Podaliśmy przed kilku dniami w_obszer- 
"mem streszczeniu mowę Toma Shawa, wypo- 
| wiedzianą w parlamencie angielskim. Jest to 
= typowa mowa przeciętnych przedstawicieli 
irmancuskiego, czy angielskiego socjalizmu, któ- 
my, bez. względu na różnice w poglądach na 
- socjalizm i bolszewizm, schodzą się w jednem: 
w zadziwiającej u «znajomości spraw Wacho- 
_ dm i niezdolności objektywnej oceny tych 
= spraw. Shaw był zapalonym zwolennikiem 
= Wojay z Niemearii, aż do ich pokonania zue 
= pełnego, rozumiejąc dobrze, że zwycięstwo Nie- 
_ miec byłoby klęską dla imperjalizmu angiel- 
skiego. A przecież Anglja nie została napad- 
_. mięta przez Niemcy, napadnięty został tylko 
| kapitalizm angielski, 
WK Dziś, gdy nie imperjalizm polski, lecz naj- 
ai pdzenniejsze ziemie polskie napastowane są 
przez bolszewików, Shaw sprzeciwia się temu, 
= aby Anglja stanęła w obronie Polski, albo- 
= wiem Polska ma być ukarana za wojnę prze- 
= ciwko Rosji. Ufa on wprawdzie w rozsądek 
-= bolszewików, iż nie będą próbowali przeno- 
= sić wojny na ziemie polskie, ale gdyby ufność 
ta zawiodła (a ona już zawiodła, ponieważ bol- 
|. szewicy wstąpili już na ziemie etnograficznie 
polskie), to i wówczas Shaw machnie na 
__ wszystko ręką, twierdząc, że słuszną Polska 
ponosi karę. 
ER “Ony można mówić o jakichkolwiek zasa- 


Jest to stanowisko ludzi dobrze wyposa- 
żonych przez los, ludzi pewnych siebie i swej 
sdy, ludzi, przywykłych do wygód i krzywo pa- 

ych na wszystko, co może im zamącić spo- 
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Z wykazów  przatępców politycznych | 
sporządzonych przezemnie na podstawie „kon- 
_ roli osób osądzowiych* okresu rządów ” Mu- 
rawjewa, t j. od maja roku 1863 do marca r, 
1865, | znajdującej się w archiwach wi- 
łeńskich, móżną między inaemi wyciągnąć na- 
stępujące zestawienia statystyczne: 


Osoby osądzone według BOW do 
stanów, 
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- Przewaga, jak wśdzimy po stronie szlach- 


- * Ponieważ pojęcie „szlachcie związane by- 
b przez długie wieki z faktem władania nie- 
ge - tylko ziemią, ale i pracą „chłopów pańszczy- 
~ źnianych i poddanych, ponieważ pox: "stanie na- 

zà rodowe roku 1868 zbiegło się z akcja, prowa- 
* dzoną przez rząd rosyjski w kierunku wyzwo 
Ab życ tego chłopa i jego pracy z pod władzy 
> dotychczasowego właściciela — wniosek na- 
-suwel się sam przez się: powała:ie jest bun- 
s tem szlachty pizeciwko dążącej do 
wyzwolenia ludności pracującej i ma na celu 
jej powtórne ujarzuienie. Ówczośni historycy 


*) O drobnej szlachcie E w. odrębnym 
artykule 
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pieniądze na wódkę przeznaczone, oddać do 
dyspozycji tych, co kuchnie wa fnoncię zakła- 
dają, co żołnierzom miast trucizny dadzą gorą- 
cej strawy i kawałek chleba? 

Precz z alkoholem! Zawsze i wa 
wróg to człowieka. Radość, którą ssak zza 
któcej, niż bańka mydlana, Zostawia zły oaii 
okrucieńsiwa i għupoty. Z niego — tysiące 
krzywd ludzkich, rany, grabieże, pożary. Z 
niego też niewykonane zlecenia, zapomnienie zapomnienie 
i leklkkomyślność Z niego — tchórzostwo i 
panika. Kiedyś opowiedzą nam wracający z 
pola towarzysze, ile on mam krzywdy pozy- 
niósł, ile przyczynił się do naszej słabości, jak 
zatruł nam ducha i sparaliżował wolę. 

Dziś, w chwili mobilizacji wszystkiego co 
zdrowe w tym narodzie, w chwili gdy wszyst- 
kie wole w jednym prężyć się muszą kierun- 
ku, — dziś nie wolno tracić ani atomu ener 
gii przez zatnuwanie organizmu narodowego 
alkoholem, 

połeczeństwo musi zrozumieć tę prawdę. 

objawić wolę. Musi powiedzieć słowo, 
I od słowa musi przejść do czymu. : 
Precz z alkoholem! 
sS. P. 


= Tom Shaw a Polska. 


Jeszcze kilka tygodni temu tenże Shaw 
występował gorąco w obronie żądania zniesie- 
ma blokady Rosji i zawarcia z nią pokoju. Był 
on wzruszony cierpieniem i szerokich 
mas ludności rosyjskich. A więc pokój dla 
uratowania Rosji od głodu i nędzy. Ale gdy 
ta głodna i cierpiąca Rosja rzuca się na polską 
ziemię, wówczas Shaw każe Anglji stać zda- 
leka. Czyżby Shaw spodziewał się, że Rosja 
masyci się w Polsce i Polską i że to jest naj- 
lepsza droga do pokoju? 

Shaw i jemu podobni wciąż powtarzają w 
kółko zarzuty o imporjalizmie polskim. Pomi- 
jejąc już to, że mnajskrajniejszy imperjalizm 
polski jest dzieciństwem wobec imperjalizmu 
angielskiego, podkreślić trzeba z naciskiem z 
jakim tory socjaliści Zachodu przechodzą 
de | dziennego nad sprawą niepodle- 
głości narodów, sąsiadujących z Rosją i Pol- 
ską. Anglija uznała niepodległość państw bał- 
tyckich, ponieważ leży to w interesie kapita- 
lizmu angielskiego, ale nie leży w interesie 
tegoż kapitalizmu, aby zgodzić się na niepo- 
dległość Białorusi i Ukrainy.  „Socjalista” 
Shaw bez skrupułów staje po stronie rządu 
Lloyd George'a i Churchi]]'a, po stronie bolsze- 
wików i monarchistów rosyjskich i również nie 
chce słyszeć o niepodległości Ukrainy i Biało- 
rusi. Dogmat wielkiej Rosji przedwojennej, 
która przecież była wielkiem nieszczęściem 
dia ludów b. Rosji i całej ludzkości, tkwi glłę- 
boko w umysłowości państw Zachodu i ani 
sposób wyprowadzić ich z zakorzenionych na- 
wylknień. 

Shaw w mowie swej, aczkolwiek zaztrze- 
ga się, że nie jest zwolennikiem bolszewików, 
broni ich OD ASB WORA O RETRO e aea daa a a przed zarzutem imperjaliumu 


i wybitni publicyści rosyjscy (Krjażowicz, Sa- 
marin, Kilferding, Korniłow, bracia Aksako- 

wy, Katkow i inni), podch wycili tę myśl, pro- 
Dinos ją namiętnie, aż weynili z niej dog- 
mat polityczny, w który wierzy do dziś bezkry- 
tyemie cała Rosja, levica na równi z prawicą. 
Idea tą znalazła też i w Europie Zachodniej 
gorących wyznawców (Proudhon, Palacky, Re- 
ger i inni). Zwłaszcza zdanio zk ńo wego w 
stepu pracy Proudhon'a zatytułowanej: „Si 
les traités de 1815 an ont cese d'exister“, brzmią 
ce: „chcecie i nadal, jak to było dotychczas, 
być narodem szlacheckim, chcecie panować i 
eksploatować? — uje może najle- 
piej, w jaki sposób zapatrują się na powstanie 
polskie rosjanie i cudzoziemcy. Ponieważ je- 
steście narodem szlacheckim — rozumują oni 
— a więc każdy czyn wasz musi być z góry po- 
dyktowany żądza gospodarczej i politycznej 
eksploatacji. Rozumowanie powyższe jest 
skutkiem nienależytego zastanawiania się nad 
materjałem, z którego zbudowana jest prze- 
słanka pierwsza, jest rezultatem nieświadome” 
go, a często i świadomego, utożsamiania 
szlachcica z właścicielem pracy i kapitału. W 
stosunku do kresów, błędność tego poglądu da- 
je się udowodnić w ten sposób: 

Na podstawie ustawy zawartej w Zbiorze 
Posgtanawień Wojennych (cz. V ustawy wojen. 
krym., księga I, str. 176, wyd. z r. 1859) rząd 
rosyjski bonfiskował majątki uczestników po- 
wstania narodowego w r. 1863. Ustawa ta 

rzmi: „Do kar, stosowanych względem u 
ików powstania (bunt) w guberniach po- 
granicznych zalicza się (ponadto) kontiskatę 
majątku na rzecz skarbu na zasadach nastę” 
pujących: 1) majątek właścicieli ziemskich, 
zarówno rodowy, jak i nabyty przechodzi do 
skarbu. 2) o ile zachodzi ewentualność otrzy- 
mania zasądzonego w drodze spadku 
majątku, nakłada się na majątek ojca lub 
krewnych zasądzonego sekwestr, by w ten Rpo- 
sób należną przestępcy część majątku mogła u- 

ledz konfiskacie". 
tego na majątki wszystkich bez- 
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i ebęci napaści na Polskę. Ale mimo wszyst- 


polskich, nie możua twierdzić, aby najazd i 
zajmowanie przez bolszewików ziem ukraiń» 
skich, białoruskich, litewskich, a w końcu i 
polskich, były w sprzeczności z aa im- 
perjalistów, aby postępowanie ŁA 
czerwonej armji w sprawie rozejmu z Polską i 
epizod. z datą 30 lipca miały w sobie cośkol- 
wiek z socjalizmu. 

Shaw był w Polsce i dowiedział się, że 
PSY ÓW % części Żydów, „przekonał się“, 
iż militaryzm polski przewyższa militaryzm 
poczdemnaki, wideiał „dzień w dzień ekscesy 


Listy z Ameryki. 


(Korespondencja własna). 
kony prosan kmerykaństiej Partii Socjafstycznej, 


Po wstępie, amira sytuację poli- | 


antyżydowskie" (mie widział, oczywiście, za 
kich błędów i niesłychanych przewinień rządów swego pobytu w Polsce żadnego eltscesu, ale 
tak go poiufonnowali), dostrzegł brud i tytus 
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po miastach. Ładne muszą mieć pojęcie o 
Polsce szerokie masy ludności Zachodu, skora 
przywódcy ich opowiadają ira w Polsce tylko 
tyle, że jest to kraj, zamieszkały w % przez 
Żydów, stale prześladowany ch, że jest to kraj 
najwięjcszego w świecie militaryzmu s 
go niż w Niemczech przed wojną!), że jest to 
rej tyfusu i bruduł 
Uchowaj nas, Boże, od takich gości, a lu- 
dy Zachodu od takich informatorów! 


4 Stany Zjednoczone powinny przyjąć i 


tyczną w Ameryce, i rezultaty gospodarki obu ogłosić, jako stałą zasadę w swojej polityce za- 


partji burżuazyjnych t. zn, ropubiikańskiej i 
demokratycznej, Socialist Party atwievdza, że 
Ameryka znajduje się na rozstajnych drogach. 
Jeżeli ograniczenie politycznych wolności i 
koncentrowanie ekonomicznej potęgi w rękach 
kilku jednostek, posuwać się będzie dalej, na- 
stąpić może ty!ko jedno, a mianowciie spro- 
wadzenie kraju do rzędu państwa rządzonego 
przez kapitalistyczny despotyzm. 

Socialist Party przeto uderza na alarm, i 
wzywa całe społeczeństwo do zwalczania przy 
akcji wyborczej obu starych partji, a wy- 
brania kandydatów pawtji socjalistycznej, tk 
dokonać restytucji politycznej demokracji, i 
ustalić zupełną swobodę przemysłową. 

Aby postulaty te zrealizować, Socialist 
Party wysuwą następujący program: 


Polityka zagraniezna. 

1. Wszystkie pretensje Stanów Zjednoczo- 
nych przeciw krajom sprzymierzonym © po- 
życzki, udzielane w czasie wojny, powinny być 
zniesione na zasadzie zwyczajnego ponozumie- 
nia się, że wszystkie diugi wojenne pomiędzy 
temi krajami zostaną również zniesione. 

Należy natomiast udzielić możliwie naj 
większego kredytu na środki spożywcze, su 
mowce i maszynerje, wszystkim narodom Euro- 
py podkopanym wojną, celem dźwignięcia 
zrujnowanego świata. 

2. Rząd Sianów Zjednoczonych powinien 
zapoczątkować kmoki celem rozwiązania złośli- 
wej organizacji zwanej „Ligą Narodów“, a 
ww wą międzynarodowego parlamentu, 

złoż nego z demokratycznie wybranych repre- 
zentantów wszystkich narodów świata, parla- 
mentu, któryby miał za zadanie dokonać rewi- 
zji traktatu pokojowego na zasadach sprawie- 
dliwości i pojednania. 

8. Stany Zjednoczone powinny natych- 
miast nawiązać handlowe i dyplomatyczne sto- 
sunki z Rosją sowiecką. Powinny: natychmiast 
uznać niepodległość republiki Irlandzkiej, 


które to majątki na mocy drugiej ozęści rozka- 
zu senatu z dnia 28/XII 1865 o zakazie oso- 
bom polskiego pochodzenia nabywać majątki 
w 9-ciu gubr. kraju zabranego, podlegają przy- 
musowej sprzedaży osobom rosyjskiego po- 
ohodzenia. 
Otóż według wykazów majątków skontis- 
kowamych i przymusowo — sprzedanych, po- 
rządzonych przezemnie na podstawie materja 
łów, znajdujących się w archiwum generał- 
gubernatora w Wilnie, wileńskiej izby dóbr 
państwa i izby skarbowej, a zwłaszza w 
archiwum komisji dla osiedlenia rosyjskich 
właścicieli ziemskich w kraju t s. północno - 
zachodnim — można liczby właścicieli ma- 
jątków w stosunku do ogólnej ilości osób stra- 
conych za udział w powstaniu na kresach w r. 
1868, lub wysłanych na katorgę, do rot a 
resztenckich, Śro rza wg z 
pana my; 


udział w powstaniu, nałożony był sekwestr, 
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Wileńska 
Grodzieńska 
Kowieńska 
Mińska 


29,6 % ogólnej liczby przestępców szlach- 
ciców, 22,6 % ogólnej ilości osób osądzonych, 
posiadało jakąś vdasność. A reszta ,? 

W memonjale, złożonym przez Murawiewa 

"N*) Dia gubern. Witebskiej 1 Mohilewekiej nie 
posiadamy u..:ych o majątkach, które miały przy- 
paść osądzonym drogą spadku, z tego względu nie 
podajemy tych gubern. wogóle w tablicy, 


granicznej, że amerykańscy kapitaliści, którzy, 
zdobywają koncesje, lub lokują kapitały, czy” 

nią to na swoją własną odpowi: 

pod żadnym pozorem rząd amerykański nie po. 
winien mieszać się do dyplomatycznych nego- 
cjacji, albo kontrowersji, eni też imać się 
zbrojnej interwencji na zasadzię AE wła 
smościowej w obcych krajadh. 


Polityka wownętrzna. 

1. Zagwarantowana konstytucją wolność 
słowa, prasy i zgromadzeń powinna być przy- 
wrócona przez odwołanie aktu antyszpiegow- 
skiego i wszystkich innych ustaw represyjnych 
oraz przez zabronienie egzekutywie uzurpowa- 
nia sobie autorytotu nieograniczonego, 

2 Wszystki wyroki i procesy oparte na 

akcie anty - szpieęgowskim powinny być skaso- 


8. Żaden cudzoziemiec nie powinien być 
deportowany z9 Stanów Zjednoczonych na za- 
sadzie jego przekonań połtycznych, albo jego 
udzału w walce robotniczej; ani też w żadnym 
wogóle wypadku bez właściwego procesu, w 
Ftórym oskarżenie zostanie definitywnie prze- 


dżóżone. Władza deportowania obookrajowców. 


administracyjnie powinna być organom wyko- 


nawczym odjęta. 

4. przysługująca rządowi — krę 
powania robotników w ich Woo przeciw pra- 
cobioroom, w' jakikolwiek bądź sposób, oraz 
władza znoszenia prawodawstwa kongresowe- 
gó powinna być ukrócona. 

5. Sędziowie federalni powinni być wy- 
bierani przez wyborców, i podlegli odwołaniu. 

6. Prezydent i wice - prezydent Stanów 
Zjednoczonych powinni być wybierani przez 
pocą głosowanie i podlegają odwola- 

u 


cesarzowi e E E O SLT CA 1831, pisze o niej 
ówczesny gubernator grodzieński, późniejszy 
generał gubernator wileńskiego okręgu wo- 
jennego: „..Ta kasta darmozjadów przeważ- 
nie bez stałego miejsca zamieszkania i nawy 
kła do próżniactwa, z ducha i charakteru za- 
wsze nieckieknenń, nie uspokoi się, dopóki 
rząd mie rozsegnveguje ich w odpowiedni spo 
sób i nie osiedli w dalekich pogranicznych 
linjach obronnych tych a nich, którzy, ate ma- 
jąc stałego miejsca zamieszkania, marzą © ©- 
trzymaniu praw i przywiłejów zapomocą bun- 
tów i przewrotu politycznego. Jak doświad- 
czenie wykazało, w buntach na Litwie i Miń- 
azczyżnie, najbujniejsze i najzawziętsze bandy 
spiskowców rekrutowały się właśnie ze szlach- 
ty nieosiadłej, a bawat w czasach spokojnych 
kasta ta brała udział w większej części prze- 
st ępstw...* 

W innym miejscu postaramy się cyfrowo 
udowodnić, że w przeciągu lat 30, jakie upły- 
nęły od chwili pisanią memorjalu przez Mu- 
rawjewa, do wybuchu powgtauia styczniowe 
go, wydziedziczone z ziemi rzesze szlacheckie, 
powiększyły się kilkakrotnie. Tutaj natomiast 
zaznaczyray tylko, że nieprzerwaną ewolucja 
gospodarcza kraju już oddawien dawna wy- 
rzucała z łona stery szlachecko - ziemiańskiej 
coraz to liczniejsze zastępy którzy nie- 
tylko byli niczem hiezwiązani z własnością 
ziemską, lecz którym dzieje nie pozwoliły w 
ówczesnym froe- produkcji odegrać nawet 
tej biemej roli w tym samym okresie 
odgrywał wobec jar S iTo kapitalistyoz- 
nych proletarjat y% peee już roz- 
poczynający swą fazę czynnego oddziaływania 
na rozwój produkcji. W krajuzacofanym pod 
każdym względem, a już zwłaszcza pod wzglę- 
dem pozyt ss car i siła robocza 
ludzi, wytrąconych z linti dziejowej swojej kla- 
sy nię mogły maleźć żadnego zastosowania. 
Byli emigrantami na ziemi ojczystej, która ©- 
toczyła ich nielepszą opieką i pieczołowitością, 
na jaiie zdobyły skę dla wielkiej emigracji pol- 
skiej po roku 1881 kraje obce. 

Waclaw Schmidt. 
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7. Prawo głosowania powinno być stoso- 
wane równomiernie i bez zastrzeżeń do męż- 
czyzn i kobiet, jak kraj długi i szeroki, 

8. Konstytucją Stanów Zjednoczonych po- 
winna być zabezpieczona dodatkiem, któryby 
wzmocnił zabezpieczenie obywatelskich i poli. 
tycznych wolności, i usunął wszystkie prze- 
szkody do rozwijania retorm przemysłowych, 
czy społecznych, włątzając w to punkty w tym 
programie omawiane. 

Konstytucję możnaby rozszerzać większo- 
ścią głosów, na podstawie inicjatywy ogółu lub 
kongresu, 


Kwestje społeczne. 

1, Wszystkie : przedsiębiorstwa miezbędne 
dla nonmainego życia społeczeństwa jak: kole- 
je, linje okrętowe, ielegraty, kopalnie, źródia 
naftowe, wytwórnie sity elektrycznej, składy, 
rzeźnie, mroźne, oraz wszelki przemysł, wy- 
twarzający dobra o znaczeniu ogólno - naro" 

. dowem, powinien być przejęty przez naród. 

2. Wszystkie gałęzie przemysłu będące pu- 
bliczną własnością, powiany być administno- 
wane łącznie przez rząd i reprezeniantów ro- 
botników, jedynie w celu uzyskania: słusznej 
kompensaty i ludzkich warunków pracy dla 
robotników, oraz wydatnej obsługi ogółu. 

8. Wszystkie banki powinny być przejęte 
przea rząd, i inkorporowane w jedn pw 
blicznym sysiemie bankowym. 

4. Przedsiębiorstwo asekuracji powinno 
być przejęte pzrez rząd i wozszerzone, aby 0- 
bejmowało asekurację na wypadek  nieszczę- 
ścia, choroby, niedołęstwa fizycznego, stano- 
ści i bezrobocia, bez wymaganią na ten cel o- 

, płat ze strony robotnika, 
5. Kongres powinien wprowadzić w życie 
wą ustawe dotyczącą murzynów, 
powinno się ustanowić federalne prawo które- 
by zabezpieczyło murzynom przywileje oby- 
watelskie, polityczne i przemysłowe, oraz da- 
wało możność równego korzystania z instytu- 
cji edukacyjnych. 
Kwestje Przemysłowe. 


f. Kongres powinien przyjąć ustawy zno- 
©ące pracę dzieci, ustalające minimum płacy, 


Listy Z 
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zabezpieczając emigrację i bezrobotnych ro 
botników, znoszące cje detektywów i ła- 
mistrajków, oraz awiające krótszy dzień 


pracy. 
Kwestje fiskalne, 


1. Wszystkie długi wojenne, i inne zobo- 
wiszania federalnego rządu, muszą być na- 
tyohmiast obliczone w zuj ; fundusze na 
splaty tegoż zebrane być powinny przy pomo- 
cy podatku postępowego od własności, czego 
główny ciężar spaść powinien na bogaczy, a 
zwłaszcza tych którzy powobili wielkie fortuny 
w czasie wojny. . 


2. Nałożony być powinien stały postępowy 
podatek dochodowy, 4 stopniowy podatek 
spadkowy, celem zapewnienia funduszów na 
potrzebę rządu, włączając w to wydatki na 06- 
le społeczne i działalność przemysłową. 

8. Niezapracowany wzrost wartości ziemi 
podlega taksacji, również podatek do wysoko- 
óci ceny odnajmu nakłada się na ziemię leżącą 
odłogiem, 


roku, | 
sztandarem swoim zjednoczyć nietylko wszy- 
stkie amerykańskie klasy robotnicze, robotni- 
ków ręcznych i umysłowych, ale całe masy te- 
go obywatelskiego kraju, które nie przestały 
wierzyć w zasady politycznej wołności, i spo- 
łecznej sprawiedliwości. 


Tyle program. , 

Życzyćby sobię należało, by „Social Party“ 
potrafiła w pierwszym rzędzie pod sztandar 
rem swoim zgromadzić koalicję kiliu postępo- 
wych grup politycznych, tak mniejszych jak 
i większych, a z pewnością przy dodaniu do 
tego sporej liczby uzem chodzących sympaty- 
ków, oraz elementów opozycyjnych, zrażonych 
metodami i robotą partji burżuszyjnych, do 
których poprzednio należeli, zwycięstwo przy- 
padłoby w udziale nietylko socjalistom ame- 
rykańskim, ale co najważniejsze, amerykań- 
skienm budowi. 

Justyn. 


Paryża. 


latrygi dokoła sprawy polskiej, | 
Obserwując spokój i dobry humor rozpzó | są w, Warszawie, by się zastęgnęło u nich zda- 


żniaczonych urzędników rozmaitych polskich 
misji, trudno się oprzeć uczuciu obawy na 
myśl, że ludzie ci mają reprezentować Polskę. 
Ileż to razy uczciwi i obywatelscy urzędnicy 
sami zwracali uwagę na to, że w tak ciężkich 
dla kraju czasach, pieniądze wyrzucane są 
wprost przez okno, oddawane ludziom, któ- 
rych jedyną chyba zasługą jest lójalność 
względem Piliza i Dmowskiego. Pod tym 
względem idą w ślad za naszym posiem hr. 
Maurycym Zamoyskim, który dotychczas „nie 
wskazał Polskiej Agencji Telegralicznej, iż 
należałoby wydać urzędowy komunikat, dla 
uświadomienia społeczeństwa francuskiego, 
że Piłsudski nie jest wrogiem Francji, jak tego 
pod rozmaitemi domyślnikami stara się do- 
wieść duża część burżuazyjnej prasy. 

'P. A. T. tak łasa na wszelkie komunikaty, 
| © tem nie pamięta, bo szef ageucji, p. Bator, 
~ zajęty jest widocznie w „Eclairze“ obroną 
wielkich czynów pana Grabskiego!... 

Ofensywa przeciwko Piłsudskiemu nano- 
wo rozwija się, Dziś czytamy w „Matinie”: 

„Trudno traktować z Piłsudskim, który 
nie chce widzieć sytuacji i ledwo zezwolił ofi- 
cerom aljanckim brać udział w naradach. 
Lecz generał Weygand nie da się zniechęcić, 
R mogą zezwolić na warunki rozejmu 
-~ ale nie na układy pokojowe bez ich zgody, bo 
= wtedy mie trudno byłoby sowietyzować Pol- 
ske, jak to obiecał w „Izwiestiach* Radek. 

Według „Echo de Paris“ Piłsudski nie 
chce rozmawiać z oficerami francuskimi, ale 
z Sowietami, by zawrzeć demokratyczny pokój, 
który zawiera niebezpieczny posiew.  Przy- 
tem jednak „Echo“ zaznacza, że przyjazd fran- 
euskiej misji wojskowej wzbudził entuzjazm 


| polskiego nastąpić wielkie rozczarowanie. Ze 
smutną złośliwością wspomina ten ultra kon- 
serwatywny organ o niebezpiecznem. żądaniu 
tow. Daszyńskiego, by powierzono jego pieczy 
ministerjum wojny i Spraw zagranicznych, 
Prawie wszystkie inne pisma zajmują si 
icyjną misją wojskową. „Petit aiat K 
obronie misji powiada, Że Porażka nie nastą- 
Piłaby, gdyby oficerowie polscy z armji auw 
= Strjackiej nie prowadzili 
o Bią (7)", A niedawno jeszcze wybitńy wojsko- 


- Armji rosyjskiej. „Petit A 
ZN oha ook byla podziemia ak- 
| cja przeciw misji gen. Henrysa oraz radzń, 
| Żebyśmy nie robili głupstw, bo, jak donosi 
»Journal“, wyslany został z 
 Szawy telegram, polecający 


| Mig Sowietami: zresztą misje aljanckie 


| 


dzieła zniszcze- |. 


I 


| 


Boulogne do War- | nijmy sobie rok 1860“, Lord Robert 
patruje się w tef wojnie tylko międżynarodo- 
į radzi go ò- | obowiązuje nas, 


erającej Ligi 


S Polakom, by się | 
Nie kompromitowali przedwczesnemi a | 


nią, 

„Information“ również smutnie kiwa gło- 
wą nad Polską, Sytuacja Polski wydaje się 
pismu temu trudniejszą, niż kiedykolwiek. 
Pierwsze raporty francuskiej misji już tu sa- 
deszły, „Jak wyratować ludzi, którzy nie wy- 
ciągają rąk do deski zbawienia”, pyta „I'la- 
iormaiiou', „Zapewne, że obecność reprezen 
tantów aljanckich dodała odwagi. Czy jednak 
aljanci zdołają przekonać tych, do których za- 
licza się Naczelnik Państwa, skłaniających się 
do zawarcia bylejakiego (!) poltoju z Sowie- 
tami, i którzy są przeciwni czynnemu wtrąca- 
miu się naszych oficerów? Generał Weygand 
ma dość pracy, by przekonać generała +iisud- 
skiego o konieczności powzięcia. pewnych der 
cyzji wojskowych, których on się domaga, by 
poprawić sytuację wojenną. Najgorszym głu- 
chym jest ten, co nie chce słuchać". 

A może aljanci pozwolą Niemcom doko- 
naé „uzdrowienia“ Europy, jak to radzi p. 
Winston Churchill? 

Jeżeli Polska nie zajmie się „odsowiety- 
zacją' Rosji, misja ta ma, według Ohurchilla, 
przypaść Niemcom. P. Churchill bowiem pisze 
w „Ewening News“: „Niemcy mogliby pogra- 
żyć całą Europę w bagnie bolszewickiem i 
rozciągnąć panowanie tego żywiołowego nie- 
szczęścia na cały kontynent zachodni, lub zbit- 
dować tamę przeciw barbarzyństwu rosyjskie 


mu, ratując swe wiasne intersy, i interesy. 


swych antagonistów Zachodnich. Taką jest dla 
nich droga do odkupienia, a z tego zrodzi się 
współpraca Francji, Anglji i Niemiec”, 
Jednocześnie z tą wiadomością, którą 
przyniósi drut telegraiiczny z Londynu, nade- 


| szła dziś z Berlina depesza tej treści: „Lord 
przedwczesny i że może dla społeczeństwa | > pe ej treści: „LoT 


Hilmarnok pertrakiuje z generałami Hofima- 
nem i Ludendorifem, a pośrednikami między 
nimi są ambasador bawarski w Berlinie i ba- 
warski prezes mińiistrów. Ludendorit przyrze- 
ka postawić półlora miljona żołnierzy i zała- 
twić się z bolszewikami, a za to żąda Poznań- 
skiego, obiecując tej prowincji ' autonomię, 
Górnego Śląska, Gdańska i eksploatacji pe- 
wnej części Rosji“. Prawa narodów, to dro- 
bnostka dla lorda Churchilla! 

Lord Robert Cecil, syn wielkiego Salisbu- 
rego, czyni taką znów melancholijno - uszczy- 


Wy polski stawiał ten sam zarzut oficerom z | pliwą uwagę: „Pchaięto Polskę do wojny, łu- 
Parisien* dodaje, że | dząc się, że Polacy potrafią się sami rządzić. 


Dziś chcemy stanąć między nimi i bolszewi- 
kami, Groziimi nieprzyjaciołom Polski środka: 
mi, których nie możemy wyzyskać. Przypom- 


wego konfliktu ekonomicznego, 
desłać do przedwcześnie zami 


ypo 
Cecil do- 


Narodów, która w tym składzie, w jakim jest, 
miałaby jeszcze dość mocy, by i naso statecz- 
nie pogrzebać! 

Bainville, wpływowy publicysta, tak zwa- 
ny przyjaciel Polski, pisze w „Action Fran- 
caise“, że Polska raczej będzie dla Francji 
ciężarem, niż pomocą. Mamy prawo zająć się 
sprawami Polski, bo zbyt drogo nas one kosz- 
tują!.. My znamy te rządy w Polsce, Kombi- 
nacja obecna z podejrzanymi socjalistami daje 
nam mało pewności. Przypomnijmy sobie, z 
jakiem westchnieniem ulgi w swoim «ezasie 
dowiedzieliśmy się o zastąpieniu przez żywio- 
ły rozsądne gabinetu socjalistycznego (czytaj 
Moraczewski) *. P. Bainville trapi się wogóle, 
że tyle koło Niemiec utworzono 
państewek, osłabiając przez to Rosję i wzanao- 
niając. Niemcy. Pan Bainville, zapytując się w 
końcu, czy obecna Rzeczpospolita ' Polska jest 
więcej warta od dawnej, odpowiada, że pa- 
trjoci powinni drżeć o jej losy”. 

Czy pan A. F. t Viator, współpracow* 
nicy „Action Francaise“ tak pesymistycznie 
nastrofh przyjaciela klerykalizmu polskiego, 
ozy też opuszczenie przez polską demokrację 
Wrangla, czy też nie identyfikowanie przez 
nas długów Francji z naszym interesem i x 
sympatją dla demokracji francuskiej? 

Depesze znów, które dziś nadeszły z Rzy- 
mu, powiadają, że Włochy nie pozwolą Fran- 
cji i Angljt zdusić Polski dla 20 miljardów 


aczkolwiek zajęta jest obecnie walką o amne- 
stję, wielkim wiecem 31-go i wspaniałą uro- 
czystością na 1-go sierpnia, w rocznicę zamor- 
dowamia Janresa, krytyką wyprawy generała 
Gouranda åo Damasku i t. d. zajmuje się ży- 
wo sprawą polską. Tow. Blum oskarża dziś w 
„Humanite* Milleranda, że chce on odcisqnać 
Polskę od traktowania z Sowietami, jak to już 
było rok temu, i zmusić Francuzów do inter- 
weneji wojennej. 

Tów. Paul Boncour, w „Ere Nouvelle" w 
artykule „Polska i pokój”, między innemi po- 
wiada: „Nie chcę, by użyto Zmartwychwstalej 
Polski przeciw rewolucji rosyjskiej. Dla tego 
celn, pówtarzam, ani jednego człowieka, ani 
jednego susa! Nie zgodzę się jednak nigdy, 
by rewolucja rosyjska śmiała dotknąć Niepod- 
ległości Polski. Socjalizm przyjdzie do wła- 
dzy w każdym kraju, o ile zasłosuje się do 
temperamentu narodowego i do różnych wą- 
micznej 1 politycznej kraju". 

Tak, jakbym słyszał i czytał wielkiego 


Jauresa. 
. Dnta 29 lipca 1920 r. 


DEEE EA 
Cientom Marji Konopniekiej. 


ad ima zamglonym, słowańskia biękito... 


„Nad lnu zamglonym, słowiańskim błęidtem, 
Śniącym w «re łez anieiskich puchu, 
Płyniesz, © smętny Konopnickiej duchu, 

Z liczem, w zadumy mglę tęsknej spowitem.... 


W szarej szarością pól naszych zasłonie, 

Jak od tych chłopskich łez, lśniącej od rosy, 
W polskie, sinawe wpatrzony niebiosy, 
Duch ‘Twój nad polem kwitnącem lnu wionie... 


Na chłopskich dzićci główki biedne, lniane, 
Jak wspraslowiańskiej, lirycznej balladzie, 
Pieszczące dłonie polskiej Wieszczki kładzie, 
Matozynym, łzawym bółem rozedrgane... 


I patrzy. cicho oczyma łzawemi 

Na ten Inu błękit słowiański, zamgłony, 
Anielskim, srebrmym puchem oprószony, 
Gdzie drzemią szare żalnice tej ziemi... 


Wacław Wolski. 
Bak RAŃ 3 BRIDE CRP WOERZRZAW ERZE O PEOZÓGÓ W a 


(8 mówi Traci. 


Przed kilku dniami Trocki na posiedze- 
niu Wszechrosyjskiego Centralnego Komitetu 
Wykonawczego w Moskwie powiedział oo na- 
stępuje: „Wiocie, iż wówczas, gdy myśmy 
zmusili naszych wrogów — nie zapomocą 
słów, lecz czynów — do uznaria nas, jako je 
dynej (?) pariji, jedynego pańsiwa, jedynej 
potęgi świata, rzeczywiście uznającej prawo 
samookreślenia narodów, wrogowie œ, nie 
wjłączająg Polski, powiadali do mas: 00 do 
tego niema u was zgody, panują u was dwa 
kierunki. Jeden kierunek uznaje wprawdzie 
samodzielność i niepodległość Polski, ało ist- 
nieje też drugi w postaci partji militarnej, 
Mierzomo nas przytem miarą państw burżaza- 
zyjnych, w których znaleść można partje mi- 
litarne, posiadające swój własny program, 
wywierające nacisk ną wszystkie inne partje 
i nęrzucające — mi. wzór Ludend cffa — wh- 
snemu rządowi | swą wolę. 

Nie mamy żadnej partji militarnej, mamy 
jasny i wyraźay, krwią proleianjażu praesią- 
knięty, program psstji komunistycznej, który 
jest programem naszego rządu, Program ten 
a to, do czego nas obowiązu- 
+e. wypełniamy,.temu służymy słowem i czy- 


że dojdzie do rewojmeji robotniczej w Polsce 
i że to uwolni nas od konieczności prowadze 
nia nadal roupoczętej praea nas walki, Dopóki 
w Polsce szerokie masy wiościam i małomios= | 
czaństwą są zdania, że Ententa jest ' E 
kiem, ze Ententa domaga się wojny, s Pe 
musi wojnę tę prowadzić, by utrzymać 
niepodlegiość, nie mamy żadnego innego 
ścia, jak tylko pokazać, że oprócz Ententy jeń 
jeszcze inna potęga, potęga zbrojna rosyjskich | 
robotafków i włościan, potęga naszej Czerwo | 
nej Amuji, i że wszelki zamach na granice 
„Rosji sowieckiej i Ukrainy sowieckiej napotka © 


opór” 

Druga część przemówienia Trockiego - 
świadczy, te jeżeli nawet prawdą jest, że nie- 
ma w Moskwie partji miktarmej I że boisz 
wicy wypłniają tylko program partji komuni 
stycznej, to program ten jednak w pojęciu Tro- 
ckiego i jego zwolenników w miczem nie w 
stępuje, praktycznie rzecz biorąc, działaln= 
ść pantji militarnej. Trocki chce zmierzyć się 
z imperjalizmem Anglii i pokazać, że Rosja © 
sowiecka jest niemniejszą potęga. Ale ta prós - 
ba sił odbyć się ma kosztem Polski i na cielę 
ludu polskiego, 3 
|| A to Trockiego nie a nic nie wzrusza, ać 


Tota Cezeri | 
Rząd arki swą zgodę mai 


 M* £ 
KA say 


ASO 


| 
| 


przeciwko 
jest zdania, że taka konferencja powinna się 
skladaó z przedsiawicieli Rosj i głównych © 
mocarstw Buteuty. WKCZE 

Regd sowiecki zgadza się na odbycie kon- 
terencji w Loudynie. Jednocześnie zawiade 
mia on rząd angielski, że wydano 
anmji rosyjskiej roukazy odnośnie do 
nia wysłanników polskich i rozpoczęcia a 
mi rokowań w sprawie rozejmu i polacja, 

Rząd sowietów nie możę ukryć swego 
uduiwienia w sprawie żądania mądu nagiel- 


ZE RYPNKA TO ERZE WT 


pray- 
jaznych będzie wyjątkowo trudne, jeżeli 
zawawte umowy są gwałcone na drugi 
do których już zgodzono się, są 5 
przez nowe i nieoczekiwane warunki, o kt 
rych przedtym nie było mowy. T 
Sowietów wyraża nadzieję, że rząd 
angielski trzymać się będzie raara Eae 5 
sad, wyłożonych w memorjale angielskim 8 
1-go lipca i w odpowiedzi rządu sowieckiego $ 
7+go pca i że w przyszłości wstrzymywać sią; 
będzie od wszelkiego pegwałcenia umowy, kb 


Raad rósyjetd ze swej stoony utrzymuje w | 
mocy oświadczenia noty swej z 17-go lipca, ti 
3 


ników tegoż Wrangla i uciekinierów, zmajdu- 
jących się pod jego protekcją, oddania pod 

włudzę sowietów całego obszaru, LAB 
go pod jego kontrolą, jakoteż całego A 
wojennego, środków komunikacji, magazynów, 
okrętów, będących obecnie w jego ręku. piy 


Imi paliem, 


W Lublinie bawił wamra] po 
Naczelnik’ Pańswa w przejeździe « frontu 
aczglaik 


y 


ti 


r4 7 3 
stę 


iji do obrony kraju. Naczelnik Państwa © 
godz. 7-ej opuścił Lubita, jadąc do Wezszawy. 4 
a 3 


| dnak zarówno propaganda zagraniczna, jak f 
' mewnętrzna podlegać będzie bez o 
= Prezydjum Rady Ministrów i zorganizowana 
|  rostanie przez specjalny wydział prezydjum. 
|. Na wczorajszem posiedzeniu Rady Mini- 
| 4trów m. in. dyskutowano i nad tą sprawą. 


.. Jippi 


.* Mona | 45) T A 
Do godz. 1-ej w nocy Rząd polski nie o- 
twzymał jeszcze żadnych infonmacji o przebie- 
gu rokowań rozejmowych. 


-Pretest robotników trzyniechich, 


Rezojucja uchwalona dnia 28 lipca 1920 r. na 
; wiecu pod gołem niebem w Trzyńcu. 


Pod wrażeniem uporczywie krążących wie- 
ści, że granice Śląska Cieszyńskiego zostały 
przez radę ambasadorów w Paryżu ustano- 
wione jedynie z punktu widzenia interesów 
wielkiej własności ziemskiej, bez uwzględnie- 
nia przynależności narodowej i gospodarczo- 
społecznej z górą 150.000 ludności polskiej, któ- 
ra ma być odaną w jarzmo niewoli obcej na- 
nodowości, robotnicy huty trzynieckiej porzu- 
cili pracę, aby dać wyraz glębokiemu oburze- 
niu dla zadokumentowania, że z krzy tą i 
jarzmem niewoli nigdy się nie pogodzą I nie- 
wzruszenie stać będą na stanowisku samosta- 
nowienia narodów o sobie. 

Zgromadzeni postanawiają użyć wszystkich 
stojących do dyspozycji Środków wałki o wol- 
ność narodową i swych przekonań i trwale 
stoją na stanowisku przynależności do Polski 
i żadna siła nie potrafi tych  przyrodzonych 
praw polskiej klasy pracującej zniszczyć i zde- 
płać. 

Zgromadzeni robotnicy są głęboko prze- 
konani, że rozstrzygnięcie przedstawicieli ob- 
cych mócarstw w Paryżu, któreby się miało 
stać bezprzykładną krzywdą dziesiątek tysięcy 
ludności polskiej narodowości nie może i nie 
doprowadzi do zgody i przyjacielskich stosun- 
ków pomiędzy narodem polskim a czeskim, ©0 
miało stanowić właściwy cel rozstrzygnięcia 


Rady a 'orów. 
at bananene dowodu, że Rada 
ambasadorów, jako przedstawicielka państw 


kapitalistycznych z całą bezwzględnością sta- 
nęła po stronie interesów  kapitalistycznych, 
zgromadzeni postanawiają rozpocząć jaknaj- 
ostrzejszą walkę z uswojem kapitalistycznym 
i oświadczają swą zgodność z treścią i hasła- 
mi, mieszczącemi się w odezwie wydanej 
przez Związek robotników przemysłu górnicze- 
go w Polsce z dnia 25 lipca b. m we Fryszia- 
cie. 

Dokumeniując to stanowisko niniejszym 
strajkiem, zgromadzeni uchwalają powrócić 
do pracy z tem zastrzeżeniem, że gotowi będą 
w każdej chwili gwałtowi,  bezprawiu 


sed TEŻ JA 
Idi DU (Ma Al | 


(P. A. T.). Wydział Prasowy Ministerjum 
Spraw Zagranicznych komunikuje: 

Rząd polski zwrócił się radjotelegramem 
|. do rządu sowietów, proponując dopuszczenię 
"do rokowań rozejmowych korespondentów 

pism. Rząd Sowietów odpowiedział na tę 
propozycję odmownie, 


LJ 


29% 


ERC: 


- Wczoraj wieczorem 
do Liwowa. 


Echa narsszenia niętykalności poselskiej 
< few. Paiaka. 


Wyjaśnienie Min, Spraw Wojsk, 


in ` W uzupelnieniu odpowiedzi mojej z dnia 15-go 
= lipea 1919 r. na interpelację posia Arciszewskiego 
= w sprawie aresztowania posła Pużaka na dworcu 
= w Sosnowcu, mam zaszczyt donieść, że jak to w od- 
-~ powiedzi na interpelację zaznaczyłem, sprawę naru- 
= szenia nietykalności poselskiej posła Pużaka odda- 
no wladzom sądowym, celem pociągnięcia winnych 
do odpowiedzialności karnej. 
: Wskutek powyższego zraządzenia sąd wojsko- 
| wy przy Dowództwie Okręgu Generalnego w Kiel- 
cch wdrożył dochodzenia przeciw ppor. Datkiewi- 
- «emwiiim,; wymieniona sprawa jednak wskutek de- 
cyzji prokuratora z dn, 22 listopada 1919 r, przy 
wspomnianym sądzie umorzoną została dla braku 
= dowodów zarzuconego karygodnego czynu, 
~ Nie poprzestając na tem, zwróciło się Ministe- 
_ rjum Spraw Wojskowych pismem z dn, 10 grudnia 
1019 r. do Naczelnego Prokutatora Wojskowego, 
który dodatkowo przeprowadzonych przez sąd 
4 > ach pismem z dn. 1 czerwca 1920 r. za- 
__ twierdzi? poprzednią decyzję. 
E Proszę najuprzejmiej pana Marszalka o zako- 
= mumikowanie powyższego Wysokiemu Sejmowi, 
S o Minister J. Leśniewski m, p, 


PZA NPM, 
m 4 


7 


prez. Wiios wyjechał 


general-porucznik, i krywdzie godnie i solidarnig przeciw- 
i stawić się i niewzruszenie stoją na stanowisku 
W sprawie konfiskaty „Ładziim. | ec 2° _Rzoypospolitej Polskiej 
Odpowiedź na interpelację, 


Odezwa wtępnjącej komisii aljenokiej 
id Siasia Ceny M. 
Cieszyn, 2 sierpnia. 

(P. A. T.). Komisją międzynarodowa ple- 
biscytowa w Cieszynie wydała dziś następują- 
cą odezwę do ludności Śląska Cieszyńskiego, 
Drawy i Spisza: 


= Na pismo z dnia $ marca r, b. nr. 174 J. w 
- przedmiocie interpelacji posła Ziemięckiego i tow. 
| o konfiskatę nr, 16/142 pisma „Łodzianin“, mam 
_ _  maszczyt, w porozumieniu z panem Ministrem Spra- 
_ fwiedliwości í panem Ministrem Aprowizacji, odpo- 
__ wiedzieć, jak następuje: 
|_| Powodem nałożenia a na pismo „Łodzia- 
min“ nr, 16/142, przeprowadzonego przez Urząd 
S śledczy w Łodzi z polecenia Starostwa w Łodzi z 
= dn, 26 lutego r. b, nr, 861, było umieszczenie w 
_ piśmie tem artykułu p. t, „Precz z paskarstwem*, 
6 który, zdaniem Starostwa, zawierał obrazę artykułu 
IMKK 
x _ IPóźmiejsze uchylenie aresztu na mocy art. 258 
m. p. k. przez Urząd prokuratorski w Łodzi nie u- 


mocarstwa sprzymierzone i zaprzyjaźnione Wy- 
znaczają granice między Rzeczpospolitą Polską 


szyńskiego, Spisza i Orawy. Rozstrzygnięcie to 
zostało uznane przez oba rządy zainteresowa” 


i ne. W następstwie tegu komisja międzynaro- 
= wlacza legalności uchyłon rozporządzenia, któ- ż A r ARK 

3 re zostało wydane na aari E Rag oiaoi dowa złoży swą wł:.dzę powiewzoną jej przez 
ZY W W przedmiocie tymczasowych przepisów praso- mocarstwa i odda w ręce Polski i Czech. Zgo- 
e wych (Dz. Pr, 1919 r., nr. 14, poz, 186) p dnie z zarządzeniem Rady ambasadorów. Silą 
? | W. czynności organów, władzy. wykonujących zbrojną zarówno Polska, jak i Czechosłowacja 
> ` rozporządzenie, dochodzenie nie ustaliło cech niele- nie może.wieoczyć ua teren Księstwa Cleszyú- 
% _ galności, ani przekroczenia władzy, Funkcjonarju- 

~ mæ urzędu śledczego byli zaopatrzeni w piśmienne 

| polecenie Starostwa. 

= Przy kontiskacie nakładu, zarówno w lokalu 1 l 

i redakcji, jak i u kolporterów ulicznych, oświadczy” € egramy. 

z H ciż tunkcjonarjusze interesowanym, iż po odbiór 


dorunicat Polskiego Sabu Gederalaego 


Warszawa, 2 sierpnia. 

(P. A. T.). Komunikat Sztabu General- 
nego W. P. z dnia 2 sierpnia 1920 r. . 

Na północ od Ostrołęki do granicy nie- 
mieckiej sytuacja bez zmiany. 

W rejonie Nowogrodu i Łomży ataki puze- 
ciwnika znacznie osłabły. Nasze oddziały ro- 
gularne i ochotnicze nacierają tu na kawalerję 
i piechotę nieprzyjacielską. 

„Od Narwi do Bugu kontakt z nieprzyja: 
cielem na wschód od linji Kossaki — Mazo- 


 pokwitowania za skonfiskowane numery należy się 
zgłosić do urzędu śledczego, 
w Mimo tego zawiadomienia „prawie nikt z inte- 
= mespwanych nie zgłosił się do urzędu Śledczego. 
-._ Wskutek nieuzyskania zatwierdzenia aresztu przez 
sąd, 230 egzemplarzy „Łodzianina* zwolniono z pod 
S aresztu i zwrócono Redakcji, 
|... Wobec stwierdzonej legalności samego zarzą- 
| dzemiaą o nałożeniu aresztu. jak i poprawności w je- 
go wykonaniu, Min. Spr, Wewn, mie zamierza 
N przedsiębrać w tej sprawie dalszych kroków. 
BL. Kierownik Ministerjum 
SSE J. Kuczyński, 
Ñ ETORREN EA A rR SA AN e A, agp aa Ag 
W N-rze „Robotnika“ z dnia 11 lipca r. b. 
zamieściliśmy odpowiedź p. Ministra spraw 
wojskowych na interpelację posła tow. Dy- 
.._. mowskiego w sprawie rewizji w lokalu P. P. 
ś 8. w Lublinie. 
> -Do odpowiedzi tej łeden z naszych wspól- 
/ pracowników dołączył kilka uwag krytycznych. 
Rzeczową krytykę odpowiedzi p. Ministra pod- 
jako słuszną i uzasadnioną. Na- 
tomiast Redakcja wyraża ubolewanieę że w 


Na Bugu walki w rejonie Mielnika. 

Pod Brześciem nieprzyjaciel skoncenitro- 
wał znaczne siły wszystkich trzech rodzajów 
broni i forsownie atakuje twierdzę i miasto. 

Na południe od Brześcia aż do rejonu 
Brodów poważniejszej akcji bojowej nie było. 

Akcja pod Brodami, w której zaangażowa- 
ne są znaczne siły ze stron obu, rozwija się 
nadal pomyślnie. 


Nad Seretem lokalne walki, przybierające 


az dode zrani kontrole, di atii ENN. prize tutaj pozy- 

sposób niew. i krzywdzący wyraz 4 w rzyjacielskich. 

„bezczelność”. iSi Naczelne Dowództwo, Wojsk Polskich 
mamamana . Sztab Generalny. 


Rozporządzeniem z dnia 29 lipca 1920 r. 


wieck — Wyszonki Kościelne — Ciechanowi- 
ce. i 


| 
| 


| 


„ROBOTNIK wtorek 5 sierpnia 1920 r. 


Xa Slasku Cieszyńskim. 


skiego, Spisza i Orawy, zanim komisja mię- 
dzynarodowa nie p. »0zumie się w tej sprawie 
z władzami wojskowemi obu krajów. W razie 
zaburzeń, komisją międzynarodowa będzie je 
dnakże mogła prosić © wkroczenie na dane te- 
ryb rjum wojska tego mocarstwa, któremu 
część obszaru, gdzie zaszło zaburzenie, została 
przyznaną. Jeżeli wypadcx teso rodzaju nie 
zajdzie, wtenczas wkroczenie wojska polskiego 
i czechosłowackiego odbędzie się w dwuch ter- 
minach i w godzinach oznaczonych zgóry przez 
komisję w porozumieniu z zainteresowanemi 
rządami. Komisja mieszana, złożona z ofice- 
rów polskich i czeskich pod przewodnictwem 
oficera wojsk sprzymierzonych, określi termin 
z możliwie największą ścisłością pomiędzy 0- 


| bu państwami i oczywiście rozstrzygnięcie to 


będzie miało na celu jedynie określenie obsza- 
ru mającego być zajętym przez każde z wojsk, 
mie przesądzając w niczem o ostatecznem wy- 
tknięciu granic, które będzie ustaaowione przez 
osobną komisję. Liczne poszczególne sprawy, 
jakoteż zajęcie koszar magazynów, odstąpienie 
zapasów żywności i t. d. rozstrzygnie komisja 
mieszana, składająca się z delegata polskiego 
i czeskosłowackiego. 

Komisja międzynarodowa zwróciła się za- 
rówiao do rządu polskiego jak i czeskosiowac- 
kiego z prośbą, aby zapowiedział wszystkim 
mieszkańcom części krajów, że nie będzie się 
im stawiać przeszkód w wykonaniu ich spraw, 
że nie będą ani wypędzeni z mieszkań, ani 


zmuszeni do opuszczenia pracy i że będą ko- 


rzystali z wszystkiech swobód. Komisja mie- 
szana, której członkowie będą mianowani 
przez rząd polski i czeski, ma być ubworzona 
celem zajęcia się sprawą sprowadzenia z po- 
wrotem osób wydalonych z miast lub miesz- 
kań, z powodu z.burzeń, które od 6 miesięcy 
ciągle się powtarzały. Komisja  międzynaro- 
dowa wyraziła życzenie, aby oba rządy zer 
chciały postanowić, że odpowiednie odszkodo- 
wanie ma być udzielone obywatelom każdej z 
obu rzeczypospolitych, i cudzoziemcom, którzy 
skutkiem tych zaburzeń ucierpieli we wlas 
mych osobach lub na swojem mieniu. Komisja 
międzynarodowa wyraża nadzieję, że postano- 
wienia mocarstw kładą kres sporowi, który 
zbyt dlugo zakłócał dobre stosunki pomiędzy 
dwoma narodami jednej rasy, a które powin- 
ny żyć w przyjaźni i będą początkiem nowego 
okresu współpracy. Komisja zakliną ludność, 
aby dzisiaj zapomniała dawnych waśni i aby 
poświęciła się całkowicie pracy na roli, w 
przemyśle i handlu, Ula ona, że kraj, w któ 
rym miała zaszczyt zarządzać przez 6 miesię- 
cy, będzie mógł w krótkim czasie rozwinąć ły- 
cie ekonomiczno do rozmiarów dotąd niezna- 
nych. Będzie się cieszył w bliskiej przyszło” 
ści dobrobytem, który jedynie tylko spokój i 
praca jego mieszkańców mogą mu zapewnić. 
Podpisano Komisją Międzynarodowa 


PETER AOR TE a ZO ONZE AERZP AOS ONE 


„Gazeta Warszawska“ zwraca się do Polaków 
na Śląsku Cieszyńskim, których polilyka endecka 
wepchnęła w jarzmo czeskie, z nasiępującem czu- 


a Czechosłowacką na obszarach księsbwa Cie- | łem pożegnaniem: „l nie traócie wiary w to, że 


przyjdzie dzień, kiedy sprawiedliwość w stosunkach 
międzynarodowych stanie się zasadą naprawdę obo- 
wiązującą £ kiedy z prawami narodu naszego świat 
liczyć się będzie więcej, niż dzisiaj“, 

Owszem, dzień taki przyjdzte. 1 to tem prędzej, 


4m szybciej Endecja wszystkich państw zniknie 2 
powierzchni ziemi. 


JORGE JOGA EG JE AEOA EEN POCO NA ODEON EAC SEEI 


inm WojeWÓŚZIWA Ielskiega 
. Lublin, 2 sierpnia. 


(P. A. T.). Na posiedzeniu dnia 2 sierp- 
nia wojewódzki Komitet Obrony Narodowej je- 
dnogłośnie powziął następującą uchwałę: Wo- 
jewódziwo lubelskie na wypadek  bezpośred- 
niego niebezpieczeństwa ewakuowane nie bẹ- 
dzie. Każdy mieszkaniec chwyci w rękę broń. 
Karabin, czy kosę, siekierę czy nóż i wałczyć 
będzie o tę ziemię pod swój próg do ostatnie- 
go tchu. Wieś za wsią, osada za osadą, dom 
za domem będą podporą i przytuikiem dla 
wojsk naszych, a dla zbierającego się wroga 
śmiercionośnem gniszdem i twierdzą, którą 
można zniszczyć i zdobyć jedynie po trupach 
wszysiik'ch obrońców. Wojewódzki Komitet 
Obrony Narodowej wzywa władze do utworze- 
mia przy straży obywatelskiej pogotowia wo- 
jennego, do” którego powinni być powołani 
mężczyźni nie pobrani do służby wojskowej 
w wieku od lat 16 do 50. 


Prasa zagraniczaa 6 Sprawie półskiej 


Paryż, 2 sierpnia. 
i (P. A. T.). (Havas). Prasa tutejsza notu- 
je z żywem zadowoleniem ostatnie mieści z 
frontu polskiego, wyrażając pogląd, że armja 
polska zdaje się konsolidować i, że wskutek 
tego posuwanie się anmji czerwonej staje się 
coraz bardziej utrudnionem. „Matin“ daje 
wyraz przekonaniu, że północno - wschodnia 
arruja polska, znajdująca się pod dowództwem 


| zajął apartamenta, zajmowane poprzednio 


AT. 309 


nna 


generała Hallera, którego wielkie cnoty wojen- 
me są ogólnie zuane, musi w krótkim czasie 
wstrzymać a łatwością dalszy pochód wojsik 
sowiegkich. Tali jest również podobno po- 
gląd kompetentuych geueralów koalicyjnych. 
Omawiając stanowisko Niemiec w sprawie Eur 
ropy wschodniej, „Matin“ dodaje uwagę, że 
Niemcy mają miejsko do wyboru już to nie 
wątpliwy chaos, jaki musiałby zapanować po 
wkroczeniu wojsk sowieckich do Niemiec, już 
to dość umiarkowane brzemię, jakie stanowł 
wykonanie warunków traktatu wersalskiego 
Każdy rząd, posiadający choć odrobinę zmysłą 
politycznego — pisze wzmiankowany dzienniłę 
— niş wahalby się ani chwili przy dokonywa 
niu wyboru między temi dwiema alternatywa 
mi. Tenże dziennik donosi, jakoby w dniach 
ostatnich wystąpiono w pewnych kołach z pro- 
pozycją, aby uzbwojenie, które Niemcy mają 
oddać Francji, przekazane zostało bezpośred- 
mio do dyspozycji komisji koalicyjnej, bawiąr 
cej W Polsce. Dziennik zaleca wzięcie tej pro» 
pozycji pod uwagę, jako wysoce praktycznej 4 
nadającej się do poważnego traktowania. 
Londyn, 2 sierpnia. 
P. A. T.). (Havas). Omawiając sytuację 
na froncie polskim „Daily Chronicle" pisze, że 
wojna Rosji sowieckiej skierowana przeciwko 
istnieniu Polski jest w gruncie rzeczy wojną 
przeciwko koalicji, która traktatem zobowiąza- 
ła się do niesienia jej pomocy. „Daily - Tele- 
graph“ wyraża pogląd, że wkroczenie bolsze- 
wików do Wąrszawy zadałoby wolności, de- 
mokracji i pokojowi europejskiemu taki sam 
cios, jakim byłoby we wrześniu 1914 r. wej- 
‘ie tryumfalne Wilhelma II do Paryża. i 


Sowiely wober państw kresowych. 


Beriin, 2 sierpnia, 

(P. A. T.). (Radijo). „Telegraphen 
Union“ donosi: W sprawie stanowiska rządu 
rosyjskiego wobec państw kresowych komunie 
kują, że kwestja wybrzeży morza Baltyckiego 
jest pierwszym punktem programu tego rządu 
Wedlę słów jednego z polityków sowieckich, 
rząd rosyjski nie może się czyć z pragnie- 
niami małych państewek. Wyspy Alandzkie 
i Qzylia przejść muszą pod władzę Rosji so- 
wieckiej. Chwila właściwa dla rozwiązania 
kwestji wybrzeży Baliyckich jeszcze wszakże 
nie nadeszla, ponieważ przedtem  pokonaną 
być musi Polska. Do panowania nad Kon- 
stantynopolem nie przykłada Rosja żadnego | 
znaczenia, natomiast bezwarunkowo panować | 
musi nad morzem Ozarnem. Również na ` 
Wschodzie wywalczy sobie Rosja swoje po- 
przednie stanowisko mocarstwowe. 


Mota Mizcier do doziztów 


Paryż, 1 sierpnia, 

(T. A. T). (Havas). „Ienmpe* podaje, 18 
stacja niemieckiego telegralu iskrowego w. 
Nauen wysłała w dniu 30 lipca radjo do rzą- 
du sowieckiego, zawiadamiając, iż prezydent 
Ebert ogłosił neutralność Nienvec w wojnie 
Pclski z Rosją sowiecką. Stacja iskrowa w 
Muskwie oglosiła tę depeszę wraz z objaśnie- 
niem, iż uznanie w ten sposób rządu sowie- 
tów przez niemiecki rząd burżuazyjny jest 
faktem pierwszorzędnej wagi. „Temps zazna* 
cza, iż w ostatnich czasach trwa żywa wymiar | 
na korespondencji między Berlinem a Mø- 


skwą. 
Era artgina Chachra. 


Chrystjanja, 2 sierpnia. | 
(P. A. T). (Radio). Z Londynu donoszą, | 
że antyku? Churchilla, propagujący ideę poro- | 
zumienia z Niemcami w celu wspólnego zwał- 
czania bolszewików, spotkał się z zimnem 
przyjęciem. Gacety liberalne protesiują prze- 
ciw takiemu projektowi. „Times“ nazywa ideę 
aljansu z Niemcami straszną. „Daily Mail" 
zachowuje się powściągliwie, tak samo wie 
czorna „Ewening News“ oraz cala prasa koą- 
licyjna I unjonistyczna. y 


Rokowania rotyisto-ftaJandzkie, 


ps Moskwa, 1 sierpnia. 

(P. A. T). (Radjo). 28 lipca odbyło się 
po dwutygoduiowej przerwie pierwsze posie- 
dzenie konierencji pokojowej między Rosją a 
Finlandją. Posiedzenie otworzył Bersin, ©- 
świadczając, że konierencja została przerwa: 
na z tego powodu, że delegacja finlandzka sta» 
wiała w kwestjach terytorjalnych waruaki 
niemożliwe do przyjęcia. Bersin oświadczył, 
że o ile delegacja finlandzka będzie obstawar 
ła przy ustąpieniu Pieczengi i Wschodniej Kar 
relji, to delegacja rosyjska będzie zmuszona © 
włączyć do rokowań kwestję rekompensaty za 
przesmyk Karelski | wyspy Alandzkie, 


krása | Kamieniew W Laadynie, 


> Londyn, 2 sierpnia. 
qP. A. T.). (Havas). Korespondent „Ti- 
mesa“ donosi z Newcastle, że okręt, wiozący 
Krasina jest tam spodziewany w dniu dzisieje | 
szym. „Daily Expres" dowiaduje się skądinąd, 
że Kamieniew już przybył do Londynu, į że 


przez Krasina. 
Londyn, 2 sierpnia. 
(P. A. T.). (Reuter), Wedle doniesie- 
nia dzienników angielskich przybył Krasin 


Ne 209. 


wczoraj wieczorem na pokładzie angielskiego 
wrpędowca „kiarvich'. 


600 wyroków Śmierci. 


Kómgswusterhause, 2 sierpnia. 

(P. A. T.). (Radjo). Przewodniczący try- 
bunalu rewolucyjnego w Rosji podaje, że od 
2-go maja do 26 czerwca b. r. wykonano 600 
wyroków śmierci. 273 osoby rozstrzelano z 


powodu dezercji, 42 z powodu kryminalnych 
' występków, 45 za rozruchy, 3 za zdradę, 35 za 


kontrrewolucyjne występki, 99 za morderstwo, 
33 z powodu służbowych wykroczeń. 


Liga Narodów o tramzycie i jeńcach 
WOjCGRYCH, 


, Lyon, 2 sierpnia. 

(P. A. T.). (Radjo). Na posiedzeniu so- 
botniem Rada Ligi narodów po długiej dysku- 
sji co do uregulowania stosunku komitetu 
egzekutywnego do zgromadzenia Ligi narodów 
przystąpiła do obrad nad kwestją tranzytu 
międzynarodowego i uchwaliła zaproponowa- 
mię zgromadzenia Ligi Narodów i wyłonienia 
komisji międzynarodowego tranzytu. Komisja 
ta złożona z przedstawicieli technicznych wszy- 
stkich narodów, wchodzących w skład Ligi zaj- 
mie się ułożeniem statutu, dla międzynarodo- 
wego tranzytu ma kolejach żelaznych i rze- 
kach. Czuwać będzie nad tem, aby tranzyto 
przez pewne terytorjum nie było eksploatowa- 
me na niekorzyść jakiegokolwiek innego naro- 
du. Wreszcie zajmie się sprawą ograniczenia 


. do najściślejszego minimum kontroli tranzyta. 


Na propozycje delegata brazylijskiego wybrano 
Bercelonę na siedzibę komisji tranzyta. Ko 
misja zebrałaby się w ciągu stycznia. Od te- 
go czasu wszystkie dokumenta i sprawozda- 
mia w tej kwestji byłyby komunikowane wszy- 
sikim państwom zagranicznym, względnie rzą- 
dom państw uznanych, włączając państwa któ- 
re poprzednio były nie przyjęte. Koalicję por 
wiadomiono już o tej sprawie. Niemcy, Aw 
stja, Bulgarja zostaną później zaproszone do 
wzięcia udziału *7 odnośnych naradach, w cha 
rakterze dors4aczym. 

Sekretarz generalny odczytał następnie 
list Nansena, zdający sprawę z kroków, uczy- 
nionych przez niego u rządu sowietów w celu 
repartycji jeńców niemieckich, znajdujących 
się na Syberji i jeńców rosyjskich, znajdują- 
cych się w Niemczech. Rząd sowiecki skłonny 
byłby przeprowadzić repartycję pod warun- 


„ kiem, że Japouja da gwarancję, iż Rosjanie po- 


wracający do ojczyzny przez tok nie 
będą angażowani do armji białej, walczącej z 
armjami czerwonemi. Repartycja Rosjan od- 
będzie się na okrętach angielskich do Włady- 
wostoku, a Niemcy, znajdujący się na Syberji 
byliby odesłani przez Tryjest. 


komisja da spraw żeglugi morskiej 


Paryż, 1 sierpnia. 

(P. A. T.) (Havas). W dniu 8 b. m. roz- 
poczuą się w San Sebastjan posiedzenia stałej 
komisji wojskowej, oraz do spraw żeglugi 
morskiej i powietrznej, Komisję tę utworzono 
w myśl par. 9 statutu, jako organ doradczy 
przy Radzie Ligi Narodów. Przedstawiciele 
Francji generałowie Fayolle, Dumesnil, oraz 
admirał Lacaze wyjadą dziś do San Sebastjan. 


Wznowienie stosasków między Niemcami 
a Łotwą, 


Nauen, $ sierpnia. 
(P. A. T.). (Radjo). Parlament niemiecki 
uchwalił ustawę tymczasową w sprawie wzno- 
wienia stosunków między Niemcami a Łotwą, 
oraz wolnego handlu tranzytowego Niemiec z 
Rosją przez Łotwę. 


Traklat 1 Turcją. 


Paryż, 1 sierpnia. 

(P. A. T.). (Havas). Pułkownikowi Hen- 

ry wręczone zostały w dniu wczorajszym peł- 

nomocnictwa tureckiej delegacji pokojowej. 

Można się spodziewać, że traktat pokojowy z 

Turcją podpisany zostanie w nadchodzący 
<zwartek. 

Konstantynopol, 2 sierpnia. 

P. A. T.). (Havas). Wielki Talg 


-się do dymisji, Wręczając jednocześnie sulta- 


nowi ewentualną listę członków nowego gabi- 
netu. 


Powsiąkie tarechie, 


Lyon, 1 sierpnia. 
(P. A. T). (Radjo). Według wiadomości 
ze źródeł angielskich, miał Mustafa Kemal 
wyslać do Konstantynopola delegatów w eelu 
rokowania z rządem centralnym w Sprawie 


 gozpuszczenia swych sił. 


Sukcesy Armończyków. 


Lyon, 1 sierpnia. 
(P. A. T.). (Radjo). Z Konstantynopola 
donoszą, że Armeńczycy zadali we wschod- 
niej Armenji Turkom i Tatarom dotkliwą klę- 
skę. Ci ostatni cofają się, po utraceniu waż 
nych stanowisk w Regverdi (2). Ù 


p aaa aaalllt 
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Powodzenie Greków. 


Berlin, 1 sierpnia. 

(P. A. T.). (Radjo). Z Paryża donoszą; 
komunikat grecki z dnia 30 z. m. stwierdza, że 
oddziały greckie operujące w pobliżu wzgórz 
Aryjskich ścigały uciekające wojska nieprzy- 
jacielskie do Sinago. Siły zbrojne przeciwnika 
są zupelnie zniszczone. Grecy wzięli wielu 
jeńców i zdobyli liczny materjał wojenny. ` 


Spór wiosio-precki. 


Paryż, 1 sierpnia. 
(P. A. T.). (Havas). Jak donosi „Matin“, 
epór włosko-grecki będzie już w najbliższych 
dniach pomyślnie załatwiony na naradach, 
które się odbędą w Paryżu. 


kianilesiacją syodykalistyczaa 


Paryż, 1 sierpnia. 
(P. A. T.). (Havas). Związek syndykatów 
departamentu Sekwany zorganizował w Ger- 
vais pod Paryżem manifestację, domagając się 
amnestji, prawa tworzenia syndykatów, oraz 
nacjonalizacji instytucji użyteczności publicz 
nej. Manifestacja odbyła się spokojnie. 


W Kekcyka. 


Nowy Jork, 2 sienpnia. 

(P. A. T). (Havas). Wedlug doniesień 

z Meksyku przywódcy powstańców generał 
Lerraga i Leon Martinez poddali się. 


dowy wyaclazet. 


Lyon, 1 sierpnia. 
(P. A. T.). (Kadjoy. Rząd włoski zamówił 
u uczonego francuskiego p. Beline, dwie ma- 
szyny, skonstruowane przez niego, które u 
możliwiają przenoszenie portretów i obrazów 
telefonem. Maszyny te pracują między Rzy- 
mem a Medjolanem. 
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Kongres sjanistów, 


W Londynie odbywa się obecnie między- 
nanodowy kongres sjonistów, Ze względu na 
uznanie przez Auguję Palestyny, jako siedziby 
dia żydów, kongres ten ma wyjątkowe dla sjo- 
nistów znaczenie. To też obrady kongresu są 
tak ożywione, iż przypominają podług przyja- 
źnie usposobionego wobec sjonistów „Daily 
Heralda* istną wieżę Babel. 

Oto jak dziennik ten opisuje jedno z po- 
siedzeń: „Obrady rozpoczęły się dyskusją o 
propozycjach kolonizacyjnych komitetu pale- 
styńskiego i zaowu zwolennicy większości i 
mniejszości żywo starli się ze sobą. Wkrótce 
atmostera stała się ‘decydowanie gorąca i kon- 
ferencja zeszła na manowce. 

Gdy przewodniczący przywoł ł jednego z 
mówców do porządku, powstała wrzawa i 
przez pięć minut byłą wieża Babel języka am- 
gielskiego 1 żargonu żydowskiego, głos prze- 
wwodniczącego górował nad tumultemł 

Wreszcie nastąpił spokój, ale tlejące plo- 
myki wybuchły znowu, gdy zażądano wyja- 
śnienia w sprawie artykułu wniosku 'większo- 
ści, który poprzednio upadł. 

Jeden z uczestników podskoczył i pałnął 
coś w żargonie pod adresem przewodniczące- 
go. Ten przyjął wyzwanie i biiąc o stół i na- 
kazując zająć miejsco (po angielsku i żydow- 
sku) opanował sytuację. 

Nawet główny rabin z Aleksandrii, pa- 
trjarcha o długiej rodzie, w purpunowych i 
czarnych szatach, poruszony był tą niesłorno- 
ścią i, wstając z miejsca, zowołał eoś po he- 
brajsku. ę 


Tuż przed przerwą 
siał zażegnać kłótnię na platformie, 


mu- 


Biżuteria hr. Tyszkiewiczowych 


Szczury wciąż uciekają. Uciekają nie sa- 
me. Wraz z niemi płyną zagranicę majątki i 
bogactwa. Widocznie kraj nasz zbyt mało ogo- 
łocił ustępujący najazd moskiewski, niemiec- 
ko-austriacka okupacja. Dziś ratuje, eo może, 
wywozi, co zdąży, uciekająca arystokracja. 
Podawaliśmy już niejeden fakt, obecnie roz- 
porządzamy nowemi. Co zaś zakrawa już na 
grubą, skandaliczną aferę, to fakt, iż haniebny 
ów wywóz bogactw z kraju dokonywa się cał- 
kiem jawnie, na podstawie pozwolenia Mini- 
sterjum. 

Kilka miesiecy temu Państwowa Komisja 
Przywozu i Wywozu udzieliła hr. Marji Tysz- 
kiewi zowej pozwolenia na wywóz brylantów 
do Francji. Niedawno zaś tej samej „familji“, 
bo hr. Helenio TDyszkiewiczowej udzielono po- 
zwolenia na dalszy wywóz biżuterji, Hr. Hele- 
na Tyszkiewiczowa wywozi za zgodą władz 
państwowych Čo Szwajcarji: 3 collier, 3 sznu- 
ry pereł, 12 broszek, 12 pierścionków, 12 
bransolet  drogocennemi kamieniami —war 
tości 2 milionów marek. 

Słyszeliśmy, że poowolenia na wywóz u- 
dzielono na mocy osobistego wstawiennictwa 
w Miniserjum.... posła, p. Radziszewskiego. 


= 


- Z prowincji. 


Zakopane. 
(Korespondencja własna). 

' Dnia 26 ub, m. otwarto tu Iiei Wakacyjny 
Kurs Uniwersytecki, urządzony staraniem Związku 
Polskiego Nauczycielstwa Szkół Powszechnych i 
subwencjonowany przez Ministerjum W. R, i O. P., 
który będzie trwał przez 5 tyg do 28 sierpnia 
włącznie. Wykłady odbywać się będą codziennie 
z wyjątkigm świąt i niedziel, oraz dni przeznaczo- 
nych na wycieczki naukowe, 

Kierownikiem kursu jest znany pedagog Dr. 
Henryk Rowid, który też otworzył kurs uroczystem 
przemówieniem w sali „Sokola“, witając uczesini- 
ków, których zebrało się około 106 ze sier nauczy- 
cielskich, przeważnie nauczycielek, ponieważ więk- 
szość nauczycieli pośpieszyła do szeregów wojako- 
wych bronió zagrożonych granic Raeczypospodjtej, 
Dr. Rowid podkreślił, że tegoroczny kurs umiwer- 
sytecki jest dalszym ciągiem zainicjowanych Wa- 
kacyjnych Kursów Uniwersyteckich przez Związek 
Polskiego naucz, szkół powszechna, jeszcze przed 
wojną, która byla jedyną przyczyną przerwania 
tychże, Skreślił następnie w króikości cel i pro- 
gram kursu, który urządzony jest wy!ącznie dla 
nauczycielstwg wykwalilikowanego, o poziomie u- 
niwersyteckim, celem pogłębienia wiedzy pedago- 
gicznej nauczycielstwa, w myśl „naczelnych zasad 
Związku Naucz. szkół powszechna. który ma za za- 
danie nietylko dbanie o materjalną stronę nauczy- 
cielstwa, ale i reorganicację szkól naszych. 

Po Dr. Rowidzie przemówił w kilku siowach wer 
teran w waloe o lepszą szkołę polską, honorowy 
czonek Związku Polskiego Naucz, szkó! powszech., 
dyrektor Balaban ze Lwowa, który przedstawił hi- 
storycznie przebieg wałki Związku o reformę 
szkolnictwa powszechnego w byłej Galicji, nastę- 
pnie w Polsce, zaś zagrzewaniem do pracy nad 
sobą dla dobra szkoły polskiej, w myśl zasady, 
jeki nauczyciel, taka szkoła, zakończył swe prze- 
mówienie, 

O godzinie 1i-tej rozpoczęły się normalne wy- 
kłady, które rozpoczął prof. uniw, Dr. Władysław 
Hóinrich, wykładem inauguracyjnym p. t. „Zaga- 
dmienia etyki a szkolnictwo“, 

Podkreślić należy, że uczestnicy kursu korzy- 
stają a wynajętego mieszkania przez Zarząd Wak. 


Kursów. Uniw, w Bursie szkoly przemysłu drze- | 


wnego, zaś pewna ilość uczestników znalazła po- 
mieszczenie w budynku szkoły powszechnej, oraz 
wa wspólnej kuchni, urządzonej dla uczestników 
w spomnianej wyżej Bursie, 


Na miejscu tem życzymy inicjatorom, oraz u- 
rządzającym, jako też uczestnikom kursu jaknaj- 
lepszych wyników dła dobra narodu i pańsw% 

Nauczyciel, 


Ostrowiec. 

Na konferencji Okręgowej P. P, S, w Ostrow- 
cu dnia 25 lipca 1920 r., uchwalono między ta- 
nemi następującą rezolucję: 

Konferencja Okręgu Ostrowieckiego po wysłu- 
chaniu referatu politycznego przedsiawiciela C, K, 
W. i Z. P, P. S. tow. Paczka — uchwala: 

1) akceptuje ostatnie zarządzenia taktyczne C. 
K. W. i Z. P, P, 8. w sprawie wojny i pokoju, 
orez udziału w. rządzie, 

2) Konferencja uważa jednak, iż C. K. W, i 
Z. P. P. S., oraz Rada Naczelna winny w dalszym 
ciagu dążyć miezłomnie do jaknajrychlejszego u 
tworzenia rządu robotniczo-włościańskiego, któryby 
złamał wreszcie panoszącą się w kraju reakcję. 

Rezolucja w sprawie wojny i pokoju: 

Wobec tego, że poprzedni rząd burżuazyjay 
dopuścił do rozbicia rokowań pokojowych o Bory- 
sów, konferencja zwraca się do C, K. W., aby 
informował całą partję o przebiegu rokowań po- 
kojowych i na wypadek usiłowań rocbicia rokowań 
pokojowych przez burżuazję, zawezwał cały pro 
letarjat do wałki w celu zawarcia imieniem ludu 
pracującego sprawiedliwego i demokratycznego 
pokoju z Rosją sowiecką, na warunkach odpowia- 
dających godmości i interesom państwa polskiego, 

Rezolucja w sprawie Śląska Cieszyńskiego i 
Górnego: 

Zważywszy, że ziemie Śląska Cieszyńskiego i 
Górnego są etnograflcznie polskie, a Rada ambasa- 
dorów, z kapitalistycznego punktu widzenia może 
skrzywdzić Polskę, konferencja zwraca się do C. 
K. W. by zwrócił baczną uwagę na sprawy Śląska 
Górnego i Cieszyńskiego i ewentualnie przygoto 
wał proletarjat polski do wałki o swe ziemie. 

W sprawie zabezpieczenia rodzin poborowyca: 

Wobec ciężkich warunków Życiowych, konto- 
rencja zwraca się do Zw. Pol. Posl, Sovjaliatyna- 
nych o lnterwencję u rządu w sprawie należytego 
zabezpieczenia rodzin poborowych, * 


Grodzisk. 
(Korespondencja własna). 

28 lipca odbyło się posiedzenie płenum sej- 
miku Błońskiego, Najważniejszym puuktem obrad 
była fatalna finansowa sytuacja samorządu wobec 
tego, że konieczne wydatki okazały się większemi, 
niż najwyższe wpływy, Wiadomo, że samorząd po- 
wialowy nie ma prawa opodatkowywania gruntów, 
nieruchomości, dochodów, lecz tylko samodzielaie 
opolatkowywuje rowery, resory, psy i t. p., a przy- 
tem lwia część wpływów (na ćwierórocze 600.000 
mk,) idzie automatycznie na utrzymanie policji, 
na którą samorząd niema najmniejmego wpływu. 


aigu Roboter. Stowan. Spółdzielczych 


ul, Woiska 44 — tel. FIoS$G, 77-53 i 82-07. 
Adres telegr.: „Warszawa-Spółdzielca*. 


——— 


Jeżeli Związek Zawodowy, Robotnicza Par- 
tja Polityczna, lub kiasowa organizacja oświa+ 
towa, czy kuiiuralna iozuje swe kapitaży choć6- 
by najdrobniejsze w banku prywatnym lub 
P. K. U. wzmacnia siłę wrogiego kapitalisty 
i raądu burżuazyjnego, z ktorym w całej sw: 
dziaialnosei walczy. A 

Wszystkie pieniądze organizaeji robotni= 
czych winny się znajdować 


w kebófaiczej Kasio Oszczędaości, 


Centrala przy Zw. Rob. Stow. Spółdzielczych 

Warszawa, Wolska 44 Il p. tel. 77-5u. 

R. h. U. przyjiauje wkłady krótkotermi- 
nowe i aługoteriuinowe R. K. O, płaci na ra- 
chunkach bieżących (wkł. krótkoterm.)—4$. x 

K. K. O. piaci od wkładow długotermino- - 
wych 5, 6 i 7% w zaieżności od terminu na ja- 
ki zostały złożone pieniądze. y s 


Trzeba było obmyśleć źródła dochodów, Ustamo- 
piono zatem 49 markowy pogłówny podałók na 
szpitałaictwo z przekazaniem na tea cel 10% je- 
szcze od grłwedników podatków gruntowych, par 
tentowych i 2 nieruchomości, *) W tej liczbie rzecz 
szczególna, pogiówna kwota ma wynosić blisko mi- 
ljon, a 109% od gruntowego itp, mniej 109.000 mk. 
Na zasudzie równości „demokrałycznej'*, płacą je” 
dnakowo „wszystkie stany”, Delegat Jakimski na- 
próżno wołał o przemycenie podatku z gów na | 
dochody, pomniejszając skalę pogłówną o polowę, 
a dodatek od nieruchomości podnosząc do 100%, 
coby dało takiż saem iloczyn. Glos jego pozosta: glo- 
«em wołającego na puszczy, 

Krótka dyskusja w sprawach drogowycń, na - 
które wydano 600.000 komunalnego grosza, uniosła 
trochę zasilony nad jakąś drogową „panamą?, z 
którą bliżej ma się zapoznać sejmik w terdinie 
nos ęcznym, 


4 


Kol. 


*) Dodatków do podatków państwowych. 


Zawiercie. i 
(Korespondencja własna), 

Dnia 25 lipca odbył się w sali Domu Ludowe- - 

go wiec polityczny, zwołany przes P, P, S.; sala 
była wypelniena po brzegi (około 6,000 osób). 5 

Wiec zagaił tow. Mejda; na przewodniczącego 
powołano tow. Syslera. Fan. 
Tow. posel Szczerkowski w dłuższem przemó- © 
wiemiu zreterował obecną sytuację polityczną, na: 
wołując do obrony granie Polski, przez wstępowa= 
mie do armji ochotniczej, oraz do walki bezpośred- 
niej o stworzenie rządu robotniczego. | 20 
Następnie wiec uchwalił jednogłośnie następu- © 
jącą rezolucję: R. 
Zebrani stwierdzają, iż stojąc na stanowisku —. 
Niepodległości Rzeczypospolitej Polskiej, o którą | 
proletarjat zawsze walczył; w chwili zagrożenia A 
Niepodległości Polski, przez najazd wojsk rosyj- | 
skich wypowiadzją się za obroną granie Poisid € 
zasilaniem armji przes ochotników, R 
Zebrani oświadczają się za nałychmiastowem 
zawarciem sprawiedliwego pokoju, za tumaqiem 
prawa szmosianowiagia narodów i javmości Jol- 
wań pokojowych. « ERZE 
Zebrani stwierdzają, iż uratować kraj od ke 

ski ekonomicznej i geapodareej, obronić granica 
Polski, zawrzeć sprawiedliwy pokój; przeprowadnić 
reformy socjalne, zabezpieczyć ze strony Państwa © 
i gminy byt Żołnierzy, inwalidów i ich rodziny 
może rząd robotniezy, 4 


; Grójec. 


(worespondencja własna). 
Aresztowanie bundowców, 


Wladze w Grójcu aresztowały dotychczas i 
trzymają, w więzieniu Grójeckiem 3-ch działaczy 
miejsoowych frakcji „Bundu“, Tylko raz w tygod- S 
niu wolno im dosiarczać jedzenia. Prócz tego wła- 
dze zamknęły miejscowe Stowarzyszenie „Kuliura*, 
część inwentarza zarekwirowsno, znaczną zaś część 
książek czytelni zupełnie legalnych zniszczono. ———— — 

Nadmieniam, że przy dokonaniu rewizji w lo 
kalu Stowarzyszenia, jak również rewizji osobistej Bo 
nie podejrzanego nie znsleziono, jednakże areszto- | 
wani do tychczas nie zostałi uwolnieni, po 

Zaznaczam też, że jednym a aresztowanych jast | 
były kandydat na radnego, Chil Rechtman, zaś poe 
zostali dwaj są to radni — Ajzyk Rynkiewicz 1 
Szyja Chelmer., | "R 


Pesat Rodziszewsti nówiedamia. | 


Endecki poseł Henryk Radziszewski w piśmie 
„Na postarumku“, organie policji państwowej, w tar 
ki oto sposób uświadamia policjantów o istocie ko- 
mutńizmu: 4:17 x ka 

Komunizm jest nejkrańcowszym kierunkiem, © 
dążącym do reform (?) socjałnych drogą unite- 
stwienia wszelkiej osobistej (?) własności. Ponie- 
waż ześ choe kierunek ten reform najdalej idących, | 
czyli chce „najwiecej“, przeto w Rosji nazwany zo- 
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trzeb swoich tyłe, ile mu potrzeba“, SKA 
A dalej: „Zachowanie własności indywidual- 
Saf dee nizagtniy ało see" SA o 
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_ kojmię najwyższej wytwórczości, Człowiek nigdy 
_" mie pracuje na cudzym warsztacie tak, jak na swo- 
- im“, (Możeby tak p, Radziszewski obdarzył każde- 
„go z robotników fabrycznych „swoim“ warszta- 
'tem?), 
„ A w końcu: „Zniszczenie własności, oświadcze- 
mie (?), że wszystko do wszystkich należy, musi 
prowadzić do chaosu, tyranji i zbrodni, Nie niwe- 
czyć własności, lecz uszlachetmiać (?) ją trzeba”. 
Paskarze, wiecie już, co macie robić? „Uszla- 
chetniać* swe kabzy, Fabrykanci, „uszlachetniaj- 
cie" wyciąganą z robotnika nadwartość. Taką mi- 
_ ję dziejową wyznaczył wam p, Radziszewski, po- 
sel endecki, profesor ekonomji, finansista i miłoś- 
nik „uszlachetnionego* kapitalizmu, 


"Los matek poborowych. 


Tow. poseł Dobrowolski otrzymał nastę- 
- pujący list: 

- Od Ludwiki Niezabitowskiej z fotwarku 
Stryków, dóbr pna Michała Bonieckiego, gmi- 
my Borowe, Starostwa Grójeckiego, Ziemi 
Warszawskiej. 

Jestem wdową, jednego syna wzięto mi 
do wojska w rocu 1919 z rocznika 1897 roku, 
służy w 8 pul. art. ciężkiej. Drugiego syna, któ- 
ry pełnił obowiązek pisarzą prowentowego w 
folwarku Stryków i który dawał mi na utrzy- 

„ manie, wzięto do wojska 14 lipca r. b. z roczni- 

ka 1895 roku. Więc pozostałam teraz z mielet- 
niemi dzieśmi, których nie jestem w stanie wy- 

żywić, a nadomiar złego dzierżawea majątku 

 świdno Ludwik Krasowski wydala mnie 

p a mieszkania. 

A Udaję się z prośbą o pomoc. 

_Możeby tak odpowiednie władze wojnały 
w Ei sprawę, poskromiły zapędy p. Krasow* 
skiego i wystarały się, aby matka z nieletnie- 

mi dziećmi, której 2 synowie są na froncie, 
miała co jeść i giie RIESA 


2 życia parti, 


Dziś, o gez. 6-cj w. odbędzie się po- 

siedzenie ©. °K. W. w lokału Z. P. P. S. 
Obecność wszystkich członków i_ zastęp- 
ców konieczna. 


'_ _ Posiedzenie Okręgowego Komitetu 
Robotniczego P. P. S. odbędzie się we wto- 
rek, dn. 3 sierpnia o godz. 7 wiecz. w lo- 

| kalu 0. K. R., Al. Jerozolimskie 56. 


BIURO C. K. W. 


Biuro CKW. czynne jest codziennie od 10 

s do dj i od 4 do 8 w. oprócz niedziel i świąt. 

; Przewodniczący CKW., tow. Ziemięcki, 
_ przyjmuje interesantów od 5 do 7 w. 


= Posiedzenie Wydziału Wojskowego odbę- 
dzie się dnią 3 sierpnia we wtorek o godzinie 
6 wieczorem, w klubie posłów socjalistycznych 
iw gmachu sejmowym. Prosimy o punktualne 
- przybycie na godz. 6. 

i sów: Sekretarjat W. W. P. P. S. 


We wtorek dnia 8 sierpnia odbędzie się ve- 
| branie Komitetu dzielnicowego o godz. 7 wiecz. w 
Gai Solec 68, 


- Ogólne zebranie dzielnicy Praskiej odbędzie 
(Pray 4 sierpnia o godz. 7 wiecz. w lo- 
f Emy, Kępna 15. 


| Zebrnie Komitetu dzielnicy Powązkowskiej od- 
_ będzie się d, 4 sierpnia o godz. 5 wiecz. w lokalu 
p 30, 


| ` Ogólne zebranie dzielnicy Ochota odbędzie się 
) aap 7 wiecz w lokalu Grójecka 45 
m. 86, 


- Zebranie Koła szewców i kamaszników odbe 
dzie się dnia 4 sierpnia o godz, 7 wiecz. Al, Je- 
_ rozolimskie 56, 


-Zebranie Okręgowego Komitetu Pocztowego 
odbędzie się 4. 5 sierpnia o godz, 7 wiecz. w lo- 
«alu Al, Jerozolimskie 56, 


> >>| Mel rakatniczogo. 


KOMUNIKAT 


F farsia Głównego Zw. Zaw. Rob. Rolnych 
Rzeczypospolitej Polskiej, 


Do wiadomości Zarządu doszło, że w sze- 
age miejsc, będących obecnie bezpośrednim 
nem wojny, robotnicy rolni nie pozwalają 
aścicielorm majątków wywozić swoich ru- 
,dhomości 
Wobec tego, że ewakuacja przeprowadza- 
ona przez ziemian na terenach, którym zagraża 
_ okupacja, pozostaje w związku z wojenną 3y- 
 tuacją i potrzebami wojskowemi, poleca się 
. zarządom powiatowym Zw. „Zaw. Rob. Rol- 
- mych, co następuje: 
|. 1) delegaci folwarczni w majątkach o- 
_puszczanych przez właścicieli, mają dopilno- 
wać, aby właściciel majątku albo zarządzają” 
Rowem swoje zobowiązania względem 
_ robotników, wypłacając im z góry pensje oraz 
_ wydając należne ordynarja. 
ORW ala apólaienia : "baka twwenlokko= | 7 s ODU 2 Lui Sl mm PON W razie spełnienia żądań wymienic- 


gr". 


Wsdaweęa: Nacz. Rada Polsk, Partii Social. 


Si bić Fresz „1 a AN ddr: 
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kalendar ==: | alia miotieg P.P.. J Zycle gospodare, (RETE AV 


ma r. I92i. 


Z końcem października ukaże się wiel- 
ki ilustrowany Kalendarz Robotniczy P. P. 
S. na rok 1921. Na treść kalendarza zło- 
żą się: artykuły społeczno = polityczna i 
popularno - naukowe, wspomnienia uczest- 
ników walk o niepodległość i socjalizm, no- 
wele i wiersze, obfita kronika ruchu par- 
tyjnego, zawodowego, spółdzielczego i kul- 
turalno - oświatowego. Kalendarz, Robot- 
niczy zawierać będzie dział humorystycz- 
no - satyryczny, oraz szereg ilustracji.. 

Redakcję Kalendarza ° Robotniczego, 
objęli tow. tow. F. Perl i J. Sochacki. 

Prosimy towarzyszy o nadsyłanie arty- 
kułów i wspomnień, zaś organizacje robot- 
nicze o dostarczenie redakcji Kalendarza 
danych informacyjnych o swej działalności, 
oraz fotografji, ilustrujących ważniejsze 


wydarzenia w ruchu robotniczym. 
Termin do nadsyłania wszelkich ma- 
terjałów — 15 wrześni 


a. 


nych w p, 1, delegaci wydają odpowiednie Za- 
rządzenia, nie dopuszczające do czynienia ja- 
kichkolwiekbądź przeszkód wyjeżdżającym 
właścicielom majątków w wywożeniu rucho- 
mości. 

8) Delegaci folwarczni winni bezwzględ- 
nie przeciwdziałać panice, mogącej powstać 
w ewakuujących się folwarkach. Do obowiąz- 
ku delegata folwarcznego w opuszczonym ma- 
jątku należy opieka nad nim w pełnem zro- 
zumieniu -konieczności utrzymania swego 
warsztatu pracy w jaknajlepszym stanie, 

4) W razie, jeżeli w majątku pozostaje 
wyznaczony przez właściciela administrator, 
delegat folwarczny porozumiewa się z nim w 
sprawach opieki nad majątkiem i pozostają- 
cymi na miejscu pracownikami, 


Przewodniczący Kwapiński, 
Za sekretarza Lewandowski. 


Wzrost kosztów 'utrzymanią w czerwcu. 


Komisja dla badania wzrosty kosztów u 
twzymania przy Głównym Urzędzie Statystycz- 
nym na posiedzeniu z dnia 5 lipca 1920 r. u- 
staliła zmiany w kosztach utrzymana w War- 
szawie w ciągu miesiąca czerwca dla złożonej 
z czworga osób rodziny uracowniczej: 

1) otrzymującej dodatkowy deputat robot- 
mieży; 2) nie otrzymującej dodatkowego ei 
tatu robotniczego. 

Obliczeú dokonano według metody, przy- 
jętej przy poprzedniem obliczaniu z miesiąca 
maja, t. j. brano pod uwagę ceny z dat krań- 
cowych miesiąca. 

Dla pierwszej kategorji rodzin, otrzymu- 
jącej deputat, ogólny koszt żywności, opału i 
światła w dniu 1 czerwca wynosi mk, 76,—, 
zaś ogólny koszt w dniu 1 lipca wynosi mk. 
76.11, czyli wzrost kosztów Kozi wy- 
niósł 0.14%. 

Dla drugiej ketegorji rodzin, nie Póty 
jących deputatu, ogólny koszt żywności, opa- 
łu i światła w dn. 1 czerwca wynosi mk. 76.24, 
zaś ogólny koszt w dniu 1 lipca wynosi mik. 
82.48, czyli wzrost pnra utrzymania wy- 
niósł "8,19% i 


Głosy czytelników. 


Szanowny Panie Redaktorze! 


Wczoraj, t. j. w niedzielę, przyjechałem do Mi=- 
lanówka, celem pożegnania się z rodziną, przed 
pójściem na front (kategorja A, bez zastrzeżeń); 
idąc ze stacji, czytałem po drodze gazetę, wtem ja- 
kaś pani, o wyglądzie semickim, ofiaruje mi pa- 
pierosy, odpowiedziatem: „miepalący* (rzeczywi- 
ście nie palę), „Pan niepalący, dla żołnierza pol- 
skiego, toś bolszewik, żyd i t. p., jeżeli pan nie 
chce kupić papierosa za 20 mk. sztuka”; jakiś je- 
gomość przyłączył się również do niej, obsypując 
mnie podobnemi obelgami i o mało co mie rzuco- 
no się na mnie czynnie. Natenczas zapytałem się tej 
pani, czy ma upoważnienie do zbierania ofiar, ona 
nie nie odpowiadając ulotniła się, Następnie, nie 
reagując na caly stek obelg, zapytałem tego jego- 
mościa, jakiem prawem śmie rzucać obelgi, nie 
wchodząc w moje położenie, czy mam przy sobie 
20 mk, i jak ja jestem bolszewikiem, który idzie 
na front, czy on, mie będąc bolszewikiem, idzie 
również na fromt? jegomość ów, nie dając mi żad- 
nej odpowiedzi, odszedł, wymyślając dalej, 

Powyższe  komunikując Szan, Redaktorowi, 
śmiem zauważyć, że o ile w podobny sposób urzą- 
dza się kwesty, to nie można się dziwić, że pod te- 
rorem podobnych sro mie mogą owe hojnie 
napływać, 

Raczy Szan. Redaktor przyjąć wyrazy prawdzi- 
wego szacunku, pozostaję z poważaniem 


prot. Ign, Sekułowicz 
ppor. zap. W. P., 


Warz wa. dnia 2 sierpnia 1920 r. 


< 


$ 


Zycie gospodarcze. 


Notowania giełdy warszawskiej. 


Franki franc. 1685 — 16,90. 

Dolary 193 — 194.75. 

Lei rum, 5. 

Marki niem. (1000) — 471 — mn 
Ruble (500) 345 — 0. ji 


Olbrzymi rurociąg. Francuskie ministerjum ro- 


'bót publicznych zaakceptowało projekt zbudowania 


z Havre'u do Paryża podziemnego kanału w formie 
olbrzymiej rury dla transportu nafty nierafinowa- 
nej. 

—Przy pomocy tego kanału doprowadzać się bę- 
dzie do Paryża conajmniej 2400 ton dzienie, rezer- 
woary zaś urządzone będą na 60.000 ton, 


Br. Leszczyński 
Marszałkowska 142, telef. (27-25. 
B. ordynator klin. szp. św. Łazarza. Chor. wo- 


ner, skóry i moezo-płciowe, Przyjmuje do 12 
y rano i od 5 do 8 Kac » 6293 


Kronika, 


Wypłata zasiłków swakuowanym rodzinom sze- 
regowyeh, Rodziny szeregowych, pelniących służ- 
bę w wojsku polskiem, ewakuowane z obszarów 
zajętych lub zagrożonych przez nieprzyjaciela, któ- 
re pobierały dotychczas zasiłki wojskowe, winny 
celem dalszego ich otrzymywania zgłosić ustanie 
lub piśmiennie swój obecny adres tej władzy, któ- 
ra ze względu na ich miejsce pobytu uprawnioną 
jest do przyznania zasilku, dołączając równocześnie 
do tego zawiadomienia kartę wypłat, Zasiłki woj- 
skowe przyznają: w b. zaborze rosyjskim inten- 
dentury okręgów generalnych; w b. zaborze au- 
strjackim — powiatowe komisje zasiłkowe; w b. 
zaborze pruskim — wydziały powiatowe, Władze 
te zajmą się dalszym asygnowaniem przyznanych 
już zasiłków. 


W sprawie poczt polowych. (P, A. T.), Stwier-. 


dzono, że wielka część korespoudencji do armji w 
polu albo wcale nie ma podanej w adresie poczty 
polowej odbiorcy, albo fałszywy numer poczty po- 
lowej, co powoduje opóźnienie takich koregponden- 
cji i nieusprawiedliwione utyskiwanie na poczty 
polowe. 

Zwraca się uwagę, że oddziały wojskowe, nar 
leżące do anmji w połu stosownie do potrzeb tron 
tu zmieniają często numer poczty połowej, a wów- 
ozas jest rzeczą żołnierza w polu powiadomić ro 
dzinę o zaszłej zmianie adresu celem zapewnienia 
dojścia na czas korespondencji. 

Za zaniechania interesowanych osób poczta po- 
lowa nie może ponosić odpowiedzialmości, a spraw- 
ność poczty polowej zależy w pierwszym rzędzie od 
należytego adresowania, 

Centralny Zarząd Poczt Polowych będzie bar- 
dzo zobowiązany, jeśli interesowani uwiadomią Na- 
czelne D-two W. P. Centr, Zarząd poczt polowych 
o wypadkach rażących opóźnień lub nieprawidło- 
wości przy pocztach polowych, i każdorazowo wdro- 


ży dochodzenia oelem usunięcia ewent, wadliwości, 


zwraca jednak uwagę, że doniesienia te muszą za- 
wierać konkretne fakty i daty, możliwie przy do 
łączeniu kopert spóźnionych listów lub ka ko- 
respomdencyjnych, gdyż ogólnikowo zarzuty, akie- 
rowane pod adresem O. Z. P, P, i gołogłowne w 
tyskiwanie na poczty polowe, które w ciężkich bar- 
dzo warunkach spełniają swój obowiązek, nie na- 
dają się wcale do wdrożenia (a kmzyw- 
dzą w wysokim stopniu fumkcjonarjuszy, którzy z 
całą ofiarmością t narażeniem życia starają się 
podołać ciężkiemu zadaniu, ` 

Zawieszenie pisma, Z rozporządzenia Komi- 
sarza Rządu na m. stoł, Warszawę na zasadzie art. 
2 L O. Ustawy z dn, 25 lipca 1919 r, w przedmio- 
cie zapewnienia bezpięczeństwa Państwa 4 utrzy- 
mania porządku publicznego w czasie wojny, cza- 


sopismo żargonowe „Zeit Fragen“, które w swym 
ur. 8 z dn. t sierpnia 1920 roku podało © o armji 
wiadomość ZEP" z Od a tendencyjną — 
zawieszono, (P. A, 


Sprzedaż soli, ABOCA się, że celem w 
możliwiemia ludmości zaopatrzenia się w sól, upo- 
ważniony został P, U. Z. A. P. P, do sprzedaży 
dowolnej ilości soli, poza wyznaczonym kontyn- 
gentem kupcom, względnie instytucjom, posiadają- 
cym środki. pieniężne, Sprzedaż soli między lud- 
ność nastąpi po cenach obowiązujących, 


Na Wiśle, „Komisarjat Rządu ma m, st, War- 
szawę podaje do wiadomości, że ruch łódek, kryp 
i wszelkiego rodzaju statków prywatnych jest 
wzbroniony na rzece Wiśle na przestrzeni od mo- 
stu kolejowego do mostu Poniatowskiego, jak rów- 
mież na przestrzeni 400 metrów w dół rzeki od 
mostu kolejowego i 400 metrów w górę rzeki od 
mostu ks, Poniatowskiego, Wzbronione jest rów- 
nież na całej tej przesirzeni łapanie ryb i kąpiel, 


kąpać się jedynie można w zakładach kąpielowych - 


bez prawa wypływania na Wisłę, 

Winni przekroczenia powyższego będą pocią- 
gani do odpowiedzialności 'w myśl istniejących 
przepisów”, 


(a) Uchodźcy, Do Polski ia szlakami pie- 
szo i konno dążą polscy uchodźcy ze wschodnich 
miejscowości z rodzinami, dobytkiem i inwenta- 
rzem, kierując się na oślep ku zachodowi, Wobec 
tego starostom wschodnich powiatów polecono kie- 
rować wszystkich uchodźców na Siedlce, Węgrów, 
Wyszków i Pultusk i nie dopuścić na szlak Gar- 
wolin—Radzimin, 


(a) Ruń na lombardy. Qa niew ut adią sd 
uważyć napływ publiczności w lombardach w celu 
wykupienia założonych przedmiotów ze srebra i 
złota. Powód ku temu dały pogłoski kursujące po 
mieście, że. założone fanty mogą być stracone lub 
skonfiskowane, j 


(a) O dworzec centralny, agiti postanowil 
zakomunikować Ministerjum kolei żelaznych opinję 
Rady Artystycznej, iż projekt czasowego dworca 
centralnego jest nieodpowiedni i nienadający się 
do urzeczywistnienia i jednocześnie prosić, aby ro- 
boty w granicach miasta były wykonywane po wr 
przedniem porozumieniu się z Magistratem, 

Sprzedaż win, W związku z ogłoszeniem z dn, 
31 lipca o ograniczeniach w sprzedaży trunków al- 
koholowych Komisarjat Rządu wyjaśnia, że w skle- 


A oma: 
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ubiegły zazmaczył się BG 
samochodowych w de Waka «o zaporiów a a 


poniosty mi praca 
y eré m, miejsc 2 osoby ad ram 
i potiuezonych zostalo 28 x 


osób zabitych i 35 pd zg 


Teatr I Pionka 


Teatr Mały, Dai „maka, Komeda WL Ba. 
ków | 


Józeta Trzecialkka, Muzykę komponował Henryki 
Waghalter, Taniec układu baletm, Kazimierua Lo- 
paap Logo togi: PME Pc i 
stępy salowe, balet, 

Teatr Powszechny, Dais minka miecceńska 
p. t, „Stare Miasto, ` -| 


POKWITOWANIA, 


Miasto Kutno lebiscyt ' złożyło 
70000 ner Me r eg fE. sm 
pezypreczeęnanywą 


y. marek), 


Kasa chorych miasta Warszaty 2 


otwiera z dniem 1-go sierpnia 1920 r. ambulatorja isl 2 
członków KASY i ich rodzin w następującach punktach: 


1) przy ul. Solec 98, 


„Prośby 


pelacje w sprawach 
poborowych i inne do 
w, sprawy 

sii wojskowe, mera 
cjonalne tanio, po rady o eksmi- 
siach i podwyż 2 dwie mar- 
„Kanoelarja ekroń- 
cy, Leszno 38, m. 6, Hon- 


3 KOSIA Polersburiklej Nr. 10 (Praga), ryk. Telefon i7i-12. 6694 
3) „  „ Mławskiej 6l8, RWE A EE TRO 
4) „ „ Żytniej 40, dnia 31 sierpnia „glan 
AE E Puławskiej 5, tramwajowym na ązkach 
6) »  » Bosnowej 4, PE Wysoki sieni pieniądze. Po o odbiór 
7) na Peleowiznie, al. Wysockie om Wysockiego, | można się zwro ySzew- 
CORP Kaskadzie Dolnej, dom Hausera, rę ŚW mię olgaglowednia ol 
9) na Grochowie, ul. Grochowska 143, d. Myślińskiego w przeciągu 3 dni, pieniądze zo- 
| Warszawa, dn. 81 lipca 1920 r. aa o TE E 
KOMISARZ AREN FZ Z TERI pge WO 

— 

Kazimier Dadrowski, 2:2 
KASY CHORYCH MIASTA WARSZAWY | SOLUM Arye gros 
SELL. średnictwem „Roba“ tow. Uze8- 
ława Malinowskiego, zecera o 
man wa ran — skomunikowanie się z nim na 


„PROZTOTAZYŻACIE A) Obrączki 


Bandaże przepuklino= | zegarki. 
we, Opaal: brzuszne, 
Upatrunki gumowe i t. 
d. (Uennik darino) 
Polaczek, Sambor Galicja. 


(ai 


Odbito w drukarni Robotnika“, Warecka 7. 


ślubne, złote pier- 
pionki, kolczyki, 
Ceny bardzo niskie. 
Przyjmuje reperacje tanio, do- 
brze. Zegarmistrz Gutmacher, 
. | Smocza 21, miesz. 23. 6685 


adres: Kaz. Dąbrowski, 968 Mi?” 
waukee ave, Chicago, Il. 6681 


* Aypi dl kostjumow let- 


nie cz 
sukien, bluzek, ask. osz A 
m. 2 6644 


Rodałktor —— naci Rada Pekk Parii Sód |) / Odbiło w drukarni Robotnika". Warecka T. Rodaktor Naczelny dr. Feliks Ba. 


f 


